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W i a d o m o ś c i  K r a j ó w  b .]

TV i  l  n o.
P  R O G 11 A  M M A.

Quum in Doctoium Lniyersitatis Litterarum 
Yilnensis, qui Litteraturara et artes elegantiores 
profitentur, Ordine , duae Cathedrae, altera Lit- 

• terarum Graecarum , altera Litterarum Romana- 
furu, a Professoribus haud dudum vacent: Univer-  
sitas Litterarum Viinensis , coustitutionum gene- 
tslium Augustissimi 1M PERA TO RIS clementia 
sancitarum auctoritate, vacantia loca haee petitu- 
xia commissiones publice habendas edicit, ac re- 
spiciens formulam legis X X I I ,  quae jubet: ,,TJt 
łiProfessorium in Universitate Litterarum munus 
„ambientium quilibet libellum sua opera et studio 
„elaboratum, sive typis ille exaratus, sive calamo 
„scriptus fu er it , ad illain mittat, subjuncta com- 
„mentatione de disciplinae, cujus doctorem se pro- 
„fitetur, argumento, ambitu, partibus, incremen- 
„tis, habitu praesenti, de optima earn tradendi ra- 
jjtione, deque auctoribus praecipuis, qui eara vel 
5;Oniversam, vel varias partes ejus et capita scri- 
,;ptis illustrarunt”: Philologorum optimos quosque, 
qui in Academia CAESAREA Yilnensi publice dj- 
centium partes h a s  suscipere cupiunt, litteris his 
humanissime invitat, ut quae in disciplinis philolo- 
gicis, quarum doctores quaeruntur, opera a se la­
tino sermone conscriptą, aut publice iam ediia ha- 
beant, si iis videtur, ad Senatum Academicum mit- 
tant. Quoniam vero Professoris Litterarum Roina- 
narum, aeque ac ejus qui Litteras Graecas publi­
ce docendas susoipit, praecipua virtus in eo po- 
sita est, ut ad veterum auctorum libros rite in- 
telligendos discipulis suis viam muniant; itaque:

I. Qui gravissimum scriptorum romanorum in- 
lerpretis munus et officium arrtbire voluerit, prae- 
hiissa brevi notitia de litterarum et disciplinarum 
apud Romanos origine, progressu, incrementis, re- 
gressu et interitu , doctrinarum, quibus Antiqni- 
latis romanae studia continentur, ambitus, argu­
ments, partes, coniunctiones, ulilitates, subsidia, 
nec non recte et cum fructu tractandae cujusque 
fationes fusius exponendas curabit. Deinde unum 
alterumve classici alicujus auctoris locum ita scri- 
pto explanabit, ac si discipulis suis eum enarran- 
dinn sibi propośuerit. ,

II. Litterarum Graecarum Cathedram petiturus 
*Cripto libe llo , itidem exponet litterarum et di- 
sciplinarum apud Graecos 1'ata diversis tempori- 
bus diversa, el subsidia ad eas utiliter colendas. 
■bostremo Universitati Litterarum gratum et ac- 
Ceptnm f'oret, si in eodeni libello, inlerpretationis 
auctornm graecorum praecepta saltem gravissiina, 
'fuibus tanquam fundamento reliqua nituntur, e- 
harraverit, eorumque in difficilioribus scriptoris 
al‘cujus classici locis explicandis usum demoii- 
sUaverit.

Ceterum comtnentationes hae latino sermone 
conscribendae, ante Kalendas Majas anni Juliani 
insequentis i83 i  Vilnam mittantur oportet, adje- 
cto auctoris nomine, aut, si illud reticere magis 
libuerit, ut in virorum doctorum de praemio con- 
certationibus fieri so let , in adjecta libello sche- 
dula obsignata, atque turn demum aperienda, quum 
e x  Senatus Academic! decrelo libelli auctori pal­
ma adsignata fuerit, nomen auctoris et patriae et  
domicilii notationes contineantur. I i  tamen, quo­
rum fama in orbe litterario splendide re fu lge t , 
praesertim ob praeslantiam operum editorum, le ­
ge conscribendae commentationis facile solventur. 
Praeter alia autem commoda et emolumenta, ut: 
immunitatcm ab oneribus publicis, loci ac muue- 
ris dignitatem, et habitationem gratuitam, annua 
salaria Professorum Vilnensimn, Summi Invicti ac 
Clementissimi IM P E R A T O R IS  mnnificentia con- 
stituta, mille et quingentorum Rublonum argenteo- 
rum summam efficiunt, quae tota viginti quinque 
annorum curriculum in obeundo rite munere pro- 
fessorio emensis, atque turn in Emeritorum censum 
relatis, usque ad vitae exitum, ubicunque locorum 
degere velint, iisdem persolvitur ac persolyetur.

Sed si concertantium aliquis aut in operibus 
editis, aut in conseribenda commenlatione sua ita 
versatus fuer it ,  ut et Litteris Graecis et Roma­
nis simul docendis idoneus adpareat, nihil impe- 
diet, quoininus ambae Cathedrae cum Jautiore tunc 
stipendio uni conferantur. Datum Vilnae K alen-  
dis Martiis A. C lQ loC C C X X X .

D r. V e n c e s l a u s  P e l i k a n  S. C .M .a  Con- 
siliis S ta tu s , C A E S A R E A E  Univer- 
sita tis  L itte ra ru m  T'i/nensisRector,O r­
el inis S. Annae 11. C iassis gem m is deco- 
r a t i  Eques.

L eo  R ogalsk i S. C. M . C ansiliarii titu lo o r­
n a t us, Juris ulriusque C andidatus, S e-  
natui A cadcm ico a  litteris.

Sankt-P etersburg  dniv 22 m arca.
Gazety petersburskie umieściły z Moskwy  

artykuł następujący:
1,Rozdanie summy, ^aymiłościwiey darowa- 

ney dla ubogich familiy moskiewskich, N»ywy-  
źey polecone zostało Frzenaywielebnieysżerun I n ­
nocentemu  , Jenerał-porucznikowi JVotkowemu i 
Głowie miasta M azurinow i. D. 7  po zmianie stra­
ży, C e s a r z  J e g o m o ś ć  raczył odwiedzić Instytut E -  
kateriń ski i szpital chorych M aryh isk i. W ie ­
czorem miasto całe było oświecone. D. 8  po przed­
stawieniu Senatorów i dalszych urzędników woy- 
skowych i cywł ych , obywateli stanu szlachec­
kiego i kupców, J e g o  C e s a h ?k a  Mość po zmianie 
straży raczył bydź w Moskiewskim Korpusie R a ­
deckim i Oddziale sierot woyskowych ksntoni- 
stów. W niedzielę N a y j a s n i e v s z y  P a n  raczył prze­
glądać yólk riazański i oglądać dom wychowani*.

— W  niedzi lę wieczorem, Jego Królewska 
Wysokość,Xiążę A lb e r t Pruski, z orszakiem swym, 
szczęśliwie tu powrócił z Moskwy.



—  G ó ra le ,  poza K u b a n i e m  mieszkający,  zd aw na  
znaiomi ra b u n k a m i  sw em i  w  g ran i cach  W o y s k a  
Cza rnomorsk iego ,  w ciągu ostatniey z P o r l ą  Ot to-  
mańską  w oyny ,  z większą aniżeli  dswn iey  z u c h w a ­
łością napada li  na l inią i wyrządza li  na n iey  g r a ­
bieże.  Przeds ięwzięc ia  n i e k tó r y c h  z ty ch  poko­
l e ń  nie us tawały  i po z aw ar c i u  pokoiu  z P o r t ą ;  a 
zatyrn W ó d z  Nacze lny  K o r p u s u  Oddzielnego K e u -  
k a z k i e g o ,  J e n e r a ł  Mars za łe k  P o l n y ,  H r a b i a  P a -  
sk ie w ic z -E ry w a ń sk i, znalazł  po t r zebne m położyć  
im kon iec  przez pow szechne  uka ra n i e  w i n n y c h , — 
zaczynaiąc  od plemion,  k t ó r e  więcey  od innych  w 
gr ab ie ż a ch  i napada ch  b y ły  uczęatnikami .  Na 
s k u te k  czego, z iego rozrządzenia,  Dowodzący  na 
Cz»rnomorzu i na l ini i  K a uk azk ie y ,  J e n e r a ł  K a -  
w a le ry i  E m a n u e l , w k o ń c u  zeszłego stycznia,  p r z e d ­
s ięwzią ł  w y p r a w ę  p rz e c iw  p lemieniu  g ó r a l ó w , 
zna io mych  pod nazwaniem S za p su g ó tv, i po s iedmiu 
dn iach ,  w przeciągu k tó ry c h  zamierzony cel w y ­
p r a w y  w zupe łności  został  osiągniony , p o w r ó c i ł  
do  E k a te r y n o d a r u .

I n n e  p lemiona  K a u ka zu ,  w in ne  w grab ieżach,  
n ie  zostaną bez zasłużonego ukaran ia .  Wszys tk ie  
ś r zodki  ku  p o w szech n em u  ich uśmierzeniu są u- 
rządzone,  i bez zw ło ki  zostaną przywiedz ione  do 
s k u t k u  przez J e n e r a ł a  Marsza łka  Polnego,  H r a b i ę  
JP a sk iew ic za -E ry  w ańs kiego. (iFi. I . )

—  Pr zez  naywyższy rozkaz d z i e n n y ,  d. 12 
t n a r c a ,  N a y j a ś n i k y s z y  C e s a r z  J e g o m o ś ć ,  oglądał  
d n i a  dzisieyszego 3oty pó tk  s t r ze lcó w,  i znalazłszy 
go w e  w sz ys t k i ch  częściach w  stanie od.-aaczaią- 
cym się, oświadcza zadowolenie S w o j e  Dowódzcy 
4go K o r p u s u  pieszego, J e n e r a ł  P o ru c z n ik o w i  S a -  
w o y n i,  Nacze ln ikowi  i 5 tey dywizyi  pieszey J e n e ­
r a ł  Maioro  w i E ris zo w i,  Dowódzcy 3ciey brygady  
teyże d y w iz y i  Je rnara ł -Maidrowi  D itm a ro w i  2 n u ,  
Do wódzcy  pó lk u  P ó ł k o w n i k o w i  P a n tie le je v e m u  
2 m u, oraz , wszys tk im Sztabs- i -Ober  Of icerom 3 a 
dla niższych r a n g  przeznaczył  po rub lu ,  po lan c i e  
r y b y  i po porcy i  w odki  na każdego.

  P r z e z  naywyższy rozkaz dz ienny  dnia i 3go
stycznia,  C e s a r z  J e g o m o ś ć , za znalezione przez J e ­
g o  C e s a r s k ą  Mość w M o s k w ie  , odznaczający się 
po rządek  i u r ządzenie ,  oświadcza  zupe łne  S w e  za­
dowolen ie  M o sk ie w sk ie m u  W o i e n n e m u  J e n e r a ł  
G u b e r n a t o r o w i ,  Je n e r a ł o w i  K a w a l e r y i ,  Xi ęc in  Go- 
licyn o iv i , K o m e n d a n to w i  J e n e r a ł  - Po ru czni kow i  
W ie  rew  k in o w i , N a c z e ln ik o w i  jgo ok ręgu  K o r  u- 
su Ż a n d a r m ó w  Je o e r a ł o w i - P o r u c z n i k o w i  W otAo- 
w em u  im u , Ober  Pol icm eys t rowi  J e n e r a ł - M a i o r o -  
w i  S zu lg in o w i , Po l icmeyst roro,  P ó łk o w n ik o m ;  K o ­
z ło w e m u  i R o w iń sk ie m u  i Po dp ó tk o w n ik o w i  M il­
le ro w i , oraz wszystkim P P .  Sztabs- i-Ober-OftCe- 
r o m  , t ak  dywizyonu Ż a n d a r m ó w  , i ako i  wiedzy 
po l ic yy ney ;  a dla niższych rang tego dyw izyonu  i 
pol icyi  przeznacza po r u b lu ,  po func ie  r y b y  i po 
po rc y i  w ód ki  na każdego.

—  Dowodzący  całą p ie chotą  Oddzielnego K o r ­
p u s u  G w a r d y i ,  J e n e r a ł - A d i u t a n t , E is tr o m  i s z y ,  
uwoln iony  na ur lo p  za gr an icę  do wyleczenia  się 
z cho ro by .  (G. S. P .)

— Przez  naywyższe ukazy  z wła sn o rę czny m 
J ,  C. M .  podpisem,  w ydane  do I lządzącego Senatu:

D . 10 m a rc a .  Dla pomnożonych  w H a n d l o ­
w y m  B a n k u  P ań s t w a  działań,  rozkazano:  d y r e k t o ­
r a  ryzkiego k a n t o r u  tegoż b a n k u  , 5tey klassy 
C h a n yko w a , naznaczyć  d y r e k to r e m  nade t a to wym ,  
Z pe ns yą  po 3 t-. r .  na r o k  z zysków ba u k u .  M

W  nagrodę  t r u d ó w  i  g o r l i wośc i ,  okazanych  
w  czasie będącego  w Odessie powie t rza  morowego* 
naym i ło śc iw iey  są nadane w wieczne i po tomne po­
siadanie* po 2000 włok  ziemi,  p ó łk o w n ik o w i  H o f-  
m a n n o w i , nacze ln ikowi  5go oddzia łu 4go okręgu  
k o r p u s u  ż a n d a r m ó w ,  i s p r a w u j ą c e m u  obowiązki  
w ic e - g u b e r n a t o r a  chersuńskiego ,  r a d c y  kol legial -  
n e m u  D a szko w em u .

D . i 5 m a rc a . Nacze ln ik  oddziału kanoelR -  
r y i  W p d z a  nacze lnego  i szey A r m i i ,  ra dca  woy- 
sk o w y ,  P e n k in , naznaczony wice  gub e rn a to re m  o r ­
ło w s k i m  z pr zemi aną  rangi  woyskowey  na odpo­
w i e d n i ą  c yw i l ną .  R a d c a  D w o r u  L u h im o w  , p r o -  
k u r o r  moskiewski  mianoWauy r adcą  kol legialnytn,  
a r a d c a  ho no ro wy ,  P ro to p o p o w , s e k re ta r z  moskiew-

sjdsgo gu be rn a to ra  cywi lnego ,  assesorem kolK’gial- 
nytn,  na osnowie ukazu  6 s ie rpnia  1809 roku .

— Przez  naywyższy  ukaz  ,do ko l leg ium p a ń ­
s tw a  sp r a w  zagranicznych ,  pod dniem  11 lutego, 
r a d c a  kol leg ia lny  J e r z y  X ią ż ę  T ru b e c k i , zostają­
cy  w  wiedzy tego k o l l e g i u m , m ia n o w a n y  radcą  
stanu.

—  Pr zez  naywyższy  r e s k r y p t ,  pod dniem 25 
stycznia t.  r , , L e i b  - m e d y k  d w o r u  J e g o  C e s a e -  
s k j e y  Mości,  R zeczyw is ty  radca  stanu,  G a jew sk i, 
nayłasfcawiey m ianowany k a w a le re m  o r d e r u  śgo 
S ta n is ła w a  i szey k l as sy ,  za służbę gor liwością 
oznaczoną w Badzie  M e d y c z n e y  Minis le  ryutu  
sp r a w  w e w n ę t r z n y c h .  { P .P . )

—  Przez naywyższy ukaz  do k a p i t u ł y  o rd e ­
rów ,  na zaświadczenie o go r l i wey  służbie przez  J e ­
g o  W t s o k o ś ć  C e ^ a r z e w i c z a ,  kap i ta n  polskiego szta­
bu ienera lnego,  Z d a n o w sk i,  m i ano w any k a w a l e r e m  
o r d e r u  ś. W ło d z im ie r z a  4 tey klassy.

—  Przez  naywyżey  d.  4 lutego potwi erdzo­
ne pos tanowienie  K o m i t e t u  PP,  M i n i s t r ó w ,  do­
zwolono H r a b ;  G rocho lsk iem u  u fund ow ać  w K a ­
mieńcu-  Pod o b k im  klasztor  P a n i e n  W i z y t e k ,  .

— Ukazy  Rządzącego  Senatu:  1) D. 18 m ar ­
ca z xgo D epa r t am en tu ,  o d a w a n iu  k w a te r  d la  f a -  
m iliy  k a p ła n ó w  i s łu g  cerk iew n ych , zn a y d u ia c y c h  
się  w p o c h o d z ie — 2) D 19 rnsrca  z l g o  D e p a r t a ­
mentu  , o p r ze p isa n iu  w szy s tk im  Izb o m  S ka rb o ­
w y m , a że b y  w ło śc ia n ie , w y p u szc ze n i p r z e z  obyw a­
te l i  n a  w o lnych  ro ln ików  , za  p o lic ze n ie m  do tego  
s ta n u , w y k re ś la n i b y li z  za p isu  p o d  p a n a m i  — 3) 
D. 20 marca z Igo D epa r ta m e n tu  , o ro zc ią g n ien iu  
6gó p u n k tu  X l l l g o  a r ty k u łu  N a ym iłu śc iw szeg o  
M a n ife s tu  z  d n ia  22 s ie rp n ia  1826 roku , n a  oso­
b y  s ta n u  ka p ła ń sk ieg o  i  s łu g  ko śc ie ln ych , k tó r z y  
d o p e łn ili  rą b a n ia  la su  skarbow ego. {G. S.)

— Xiążę  Jm ć ,  G alicy n , woienny  i ene ra ł -g u -  
be r n a to r  moskiewski ,  p r z y b y ł  do tuteyszey stoli­
cy. P r z y b y l i  t a k ż e :  J e n e r a ł  p ie cho ty  H r a b i a  
T o łs to y  is z y ,  zarządzaiący G ł ó w n y m  Szt abem  J .  
C. M.  osad woys kowyc h ; i J .  M .  P a szk o w  is z y ,  
dowódzca t r y  gady 2giey d yw iz yi  ko n n y ch  s t rze l ­
ców. {R . 1.)

— D. 25 lutego,  dało się uczuć lekkie  t r z ę ­
s ienie  ziemi w y js tr a c h a n iu  i t rw a ło  5o sekund,  
nie z rządziwszy żadnego smutnego  pr z y p a d k u .

—  Z E r z e r u m  ,pod 3o s tycznia donoszą, i2 
tam drogi  t ak  g łę bokim  śn iegiem b y ł y  zasypane,  
że się p rze rw a ła  k o m m u n ik a c y a  z wioskami ,  d o - - 
s tarczaiąceini  a r t y k u ł ó w  żywnośc i t emu miastu:  
pocz ty z T y fl is u  p rzez  dwa dni  nie było.  {J .d .S .P .)

— Publ iczne  lekcye  Geognozyi ,  za p o w r o t e m  
do zdrowia  professors  Soko łow a, zaczną się zno­
w u  w G ó r n ic z y m  K o rp u s ie  K ad ecki m,  od 21 m a r ­
ca, i tegoż dnia będą  s łuchaczom rozdane d r u k o ­
wane  e xem pla rze  p ro g r a m m a t u  wszys tk ic h  l e k c y y  
poprzedza iącyeh .

— Teraźn ieyszego  lata tnaią bydź  z a p r o w a ­
dzone w St. P e te r s b u r g u  poiazdy, znaiotne w P a ­
r y ż u  pod nazwaniem O m nibus. {P. P .).

T y  f l i s  d n ia  26 lu tego .
W c z o r a ,  d. q5 o godzinie 1, minuc ie  10 z po­

łu dn ia ,  dało się tu  uczuć t rzęsienie z>emi, w k i e ­
r u n k u  z pó łnocy  na południe,  k tór e  t r w a ł o  około 
20 sekund.  Po  niem nas tąp i ł  mo cny  r w ą c y  w i a t r ,  
k t ó r y  t r w a ł  około 10 minut .  (R . I .Y

K r ó l b w s t w o  P o l s k i * .  
k T a r s z a w a  d n ia  2 kw ie tn ia .

Prz yb yl i  tu P P .  S e g u in  z F r a n c y i ,  w  celu 
podięcia się s tawiania  na k f  iśle  mostu  wiszącego 
na dró tach .  Znani  są zaszczytnie z podobney  b u ­
d o w y  w y k o n a n e y  na R o d a n ie .

— Dnia 28 i 29 marca  o d b y w a ł  się exameti  
w ie lk ie y  szkoły Rabinów,  pod k i e r u n k i e m  Człon­
ków K o m i t e t u  Sta rozskr -nnych ,  PP.  Ignacego  Z a ­
lewskiego D y r e k t o r a ,  H ra b ie g o  W a l e r y a n a  K r a ­
sińskiego, i Stefana TPitwickiegoj wiele znakom i­
t y c h  osób obednych  było ś w ia dkam i  znaczn^g0 
p 09t ępu  w naukach  i c h w a l e b n e y  gor l iwośc i  
nauczyc ie lów,  iako  i uczących  się, tudzież wzor®' 
wrg o  urządzenia  I n s ty tu tu .



—- W ła śc ic ie la  owczarni pośpieszają z dowo­
zem w e łn y .  W  R ynku Starego Miasta złożono  
iuż kilkanaście w ańtuchów  przy wiezionych z K r a ­
kowskiego-

— G oniec K ra k o w sk i um ieścił następujący  
dl® graiących w  W is ta  nader interessuiący w y ­
padek: ,,Ónegday zdarzył się tu (w K ra k o w ie)  w  
pewnym domu bardzo szczególny w ypadek przy  
grze wista , a lbowiem  ieden z graczów, w y ś w ie ­
ciwszy dwóykę treflową, znalazł w ręku ca ły  sze­
reg atulóW, od asa aż do tróyki; a tak w szystk ie  
trzynaście! Podziw ienie  innych graczów było  na­
der zab aw n e, k iedy zabiwszy obcego asa tróy-  
ką ze stołu,powyższy kochanek fortuny zadał dw ó y ­
kę i nikt iey  nie miał czem przykryć.'’

— W k ró tce  w Teatrze Rozmaitości dane bę­
dą: nowa Kom edya Co g ło w a  to  ro zu m  i  nowa  
łkomedyo Opera N iero z łą czen i.

— Donoszą z S to p n ic y ,  iż nagle topnieiące  
ściegi wszędzie skutki swoie okazuią Na rzekach 
C zarnej-, W sch o d n iey  N id z ie , Ł a ta n c e , lody, mo­
sty z gruntu w yruszyły  i zabrały. W is ła  zaś tak 
Wylała, że k ilko-m ilow a przestrzeń iest wodą za­
lana. (G . W .)

I  W czo ra  na pokojach u J W .  z X X .  L u bo­
m irskich  1:1 rubiny Stanisławówey JPotockiey, Arna- 
torowie w obec licznego zgromadzenia znakomitych  
°sób, przedstawiali w ięzyku P o lsk im  nową orygi­
nalną Kotnedyą D y liża n s  c z y li  5 G u w ern an tk i, tu­
dzież w ięzyku F ra n cu zk im , K om edye K ozboynik  
• M ło d a  M a tk a  ch rzestn a . Tak dzieła, iak ich  
przedstawienia zadowoliły  obecnych.

— Stopnienie ogromnych śniegów w  W a r s z a ­
wie bardzo wcześniey nastąpiło, niż się spodziewa­
no, i g łów ne ulice są oczyszczone. Przewóz ła-  
tw y na W iś le  dla pieszych i powozów. Mosty dziś 
kędy ukończone. Droga dolna od rogatek M a r y -  
monckich do H'wlan  iest przez w y le w  W is ły  u- 
szkodzoną; iechać przeto do K ie la n  trzeba drogą 
■ddłocińską. W czorayszy  dzień wielu: mieszkań­
com stolicy dozwolił używać przyiem ney prze­
jażdżki; w południe było 16 stopni ciepła. Dziś 
rano stopni 5.

— W czorsy  o goc iin ie  2giey po południu za­
częto przechodzić po moście, a w godzinę iuż prze- 
ieżdżsło  wiele wozów, i przyprowadzono z P r a g i  
znaczna ilość bydła.

— Onegday nad W a r s z a w ą  leciało -małe stado 
G ęsi d zik ich , lecz tak nizko, że znawcy utrzym u­
ją, iż to iest znakiem ieszcze w znow ić  się mające­
go zimna. (K . W .)

K r a  k o w s k a  R z e c z p o s p o l i t a ,
' K ra k o w  d. 27 m arca .

W  dniu 20 b. m. zakończył tu dni swoie, po­
w szechnie szanowany i kochany kapłan, przyja­
c ie l  ludzi, dobroczyńca ubogich i sierot, ś. p. J W .  
JX. Sebastyan Z a rze c k i, K anonik katedralny kra­
kow ski, w 63 roku życia swego.

Tegoroczne puszczenie W i s ł y  pod K r a k o ­
w em , nadspodzianie hyło łagodne. Nadchodzą ato­
li  wiadomości z okolic, o znacznych w y lew a ch  wód, 
zwłaszczą po nizipach. ( G .W .)

F  a a n c r  a .
JP ary i dn ia  20 m a rca .

(x Gazety Warazawskiey).
W czo ra y  po południu pracował K r ó l  Jm ć  

z Ministrami spraw zagranicznych, spraw w e w n ę ­
trznych i morskim.

X ią lę  B r u n św ic k i , który dotąd ieszcze nie 
b y ł  u D w oru naszego, ma (iak s łychać) w końcu  
b ie lącego  miesiąca 'wyiechać z  tuteyszey stolicy.

Z powodu uuiieszczoney przed niejakim cza­
sem w dziennikach wiadomości, iż korpus inżenie- 
rów -ieografów  będzie połączony z w ie lk im  g łó w ­
nym sztabem , czyni M on ito r  dzisieyszy uwagę,  
iż nie w ie wprawdzie, czyli iest taki zamysł, do­
tąd atoli nie było ieszcze m ow y o tern w minister­
stwie woyny.

M iędzy innetni potrzebami woiennem i po­
słano także półtora miliona kartaczów do Tulonu.

M inister morski w yd a ł dnia 3 b. m. nastę­

pujące pismo do Prefekta w  T u ło n ie : „M ości P a ­
nie! bez wątpienia czytałeś W P a n  w  m ow ie  K r ó ­
la Jrnci, roianey z tronu dnia 2 b. m. przy zaga­
jeniu Izb następniący paragraf: , ,W śrzód  w a ln y ch  
w ypadków , które zaym ow ały Europę, nie mogłem  
zadosyć uczynić spraw ied liw ey  n iechęci m o ie^ k u  
i8dnemu kraiowi Barbaryyskiemu ; nie mogę ie-  
dnak d łu ley  puścić bezkarnie zniewagi, w yrzą-  
dzoney banderze moiey. Św ietne zadosyć uczy­
n ie n ie , które chcę m i e ć , odpowiadając honoro­
w i f r a n c y i ,  będzie oraz za pomocą W szech m o ­
cnego Boga korzystnem dla Cbrześciaństwa.” S ło ­
wa te, które Monarcha w yrzekł, przy tak uroczy-  
stey sposobności, pow inny bydź dla W Pana i  w szy ­
stkich w spółpracow ników  iego naydzielnieyszą  
pobudką do podwoienia, ieżeli bydź może, gorli­
wości i czynności w a sz e y , |  aby wszystkie naka­
zane w  T ulon ie  uzbroienia naypoźniey na w yzna­
czony ode mnie czas by ły  ukończone. Jakże przy­
kro byłoby dla W P a n a  i dla mnie, gdyby K ró l i  
Francy a musieli przypisyw ać marynarce opiesza­
łość, któraby oieochybnie pociągnęła za sobą, iż  
zniewaga wyrządzona banderze K róla  Jm ci zo­
stawałaby ieszcze dłużey bez ukarania. P o c h le ­
biam sobie, i l  tak nie będzie, i ze marynarka w  
stanowczem podobno na ie r̂ przyszłość działaniu, 
potrafi usprawiedliw ić zaufanie ,  którem ią M o ­
narcha zaszczyca, a które winna usługom , iakie  
niedawno na rozmaitych m ieyscach kuli ziemskiey  
uczyniła. Proszę W P a n a ,  abyś n inieysze pismo  
udzielił  podwładnym swoim Dyrektorom i Pod-  
szeforn , oraz Dowódcom  okrętow  K ró lew sk ich ,  
zuayduiących się w porcie Tulońskim, tak iuż u-  
zbroionych, iako też ieszcze uzbraianycli.”

Baron T a y lo r  udał się dnia 16 b. m. w  za­
mierzoną podróż do Egiptu.

Dnia 11 b. m. posłano z T ulonu  listy do A d ­
mirała d e  R ig n y .  W  m ieście tem odbywa się czę­
sto korrespoudeocya przez te legraf z P a r y ie m .  
T yczy  się zaś śrzodkow do spiesznego uzbroienia  
wszystkich  okrętow w oiennych. Fregata A r m id e  
popłynęła  z Tulonu  do L ew antu , zapewne dla za­
stąpienia okrętu T rid e n t> fregata C irce  udała się  
do A l r y k i ,  celem  wyszukania dogodnego m iey-  
sca do wylądowania woyska. Rząd kazał zakupić  
w portach handlow ych tyle łańcuchów , ileby  do­
stać można, obawiając się , aby ostre skały brze­
gów Rarbaryyskich nie przerzynały  lin z w y c z sy -  
nych.

Gdy rzeki w  okolicy  A lg ie ru  zawsze pra­
w ie  są w y s c h ł e , a rzeka M a ssa f ta n  iest zbyt  
odległą od morza, mieszkańcy w ięc  muszą kopać  
studnie w piasku na rów ninie ; woda iednak ma 
po wię.kszey części zły smak. Dla tego też przy w y ­
prawie francuzkiey wzięte bydź maią narzędzia, 
potrzebne do robienia studeń artezyyskich.

List z T ulonu  pod dniem 12 b. m. wyraża: 
„ W sz y s tk ie  przysposobienia do w yp raw y  przeciw  
A lg ie ro w i  idą z w ielk im  pośpiechem. Zdaie się, iź 
w ypraw a będzie mogła w y p ły n ą ć  w  końcu k w ie ­
tnia.”

Frezydent w y sp y  TLaity (S t. D om ingo) od­
m ów ił  żądaniu Hiszpanii,względem oddania w sch o ­
dniey części tey  w y sp y , poczem P o se ł  H iszpań­
ski w yjechał na powrót.

—  D n ia  21 —
Dziś w  południe od rawiła się rada M inistrów  

pod przewodnictwem  K .”ola Jmci. W ie lk i  K a n ­
clerz nie b y ł  obecny dla słabości zdrow ia; znay-  
dow ał się iednak przed południem na pokoiach  
u Dworu. Dziennik N a tio n a l  d on osi ,  iż na poko­
ia c h ‘uważano także H rabiego F e y ro n n e t, k tóre ­
go w ie le  Dworzan otaczało. G a ze ta  F r a n c y i  p i ­
sze : „N igdy ieszcze od czasu pięknych dni przy­
wrócenia M onarchii nie widziano w  T h u ille r ie s  
tak licznego zgomadzenia, iak było  ostatnie. Po-  
iazdy napełniały plac karuzelowy. M iędzy w ie lu  
osobami w salach zam kowych, było  także 180 d e­
putow anych prawey strony i prawego śrzodka. Zda­
w ało  się, iż K rólestw o obchodzi iąką uroczystość.”

Monarcha ma w yiech ać  dnia 3 maia do S t. 
Cloud, i bawić tam przez wiosnę.

(5) *



(j£ Korrttsponiłenta Warszawskiego.)
Dziennik C odzienny  wyraża się we względzie 

odpowiedzi* K ró la  następującym sposobem: Za­
brzmiało słowo Kró lew sk ie ;  zwyciężyła M onar­
chia.  Rewolucja  zniszczoną została ! Mniey nie 
spodziewaliśmy się po Karo lu  X .  Od początk u’r e ­
w o lu c j i  protestował  się zawsze przeciw ówcze­
snym nierozsądnym nowościom ; serce iego nie 
było zamknięte dla skarg ludu; ale wiedział,  ża 
powszechney nędzy nie roozna nagłą oddalić r e ­
formą , i ze dla tego potrzeba koniecznie wzmo­
cnienia Króles twa i przymusu bezbożnych s t ron­
nictw.  Tego więc Kró la  , k tó ry  jeszcze dzisiay 
tak  inyjśli iak wówczas ,  ośmieliła się izba dopu- 
to wanych w własnym iego nauczać pałacu. O trz y­
mała te? nagrodę, za swą zuchwałos'ć , ale ieszcze 
nie koniec na tem. Co się tycze nas roialiśtów, po­
winniśmy się cieszyć, ze mamy Króla ,  który ,słu­
sznie uznsiąc swoie p ra wa i obowiązki,  ma przy 
sobie Delfina,  który będzie umiał  wzmacniać b e r ­
ło w ręku oyea swego; dzieckiem, będąc tm p rz y­
szłą nadzieią; rodziną, będącą dla wszystkich nie­
szczęśliwych pociechą, dla wszystkich cnotl iwych 
przykładem.

—■ Dziennik D ra p ea u  B lanc mówi: „Jeszcze 
wczoray o ś m i e l i ł a  się rewolucya przesłać Królo­
w i  zagrażaiące pismo; dziś rozchodzi się ze schy­
loną na dół g łową i stroskaneei czołem, i nie poy- 
mtiię, iak mogła, chociażby tylko na iedaę ch w i ­
lę) pomyśleć o dobrem powodzeniu swych planów. 
Lecz cóż się takiego stało, przez có położenie rze­
czy zupełnie zostało zmieniouem ? K ró l  siedząc 
na tronie,  otoczony swyrni najbl iższymi  sługami 
miał  do Judzi, z k tórych ieóni godui są ukarania,  
drudzy zaś zupełnie są nierozsądni, mowę, okazu­
jąc iawnie,  że ocalenie gwoie iedynie w żalu zua- 
lez'ć mogą; przybyl i  oni prawa przepisywać,  a od­
chodzą oczekiwać rozkazow.

— W y y d s ie  tu  z d ru ku  lista deputowanych, 
którzy głosowali za przyjęciem adressu.

— Pewien bezdzietny angl ik k tóry  przed 
miesiącem umarł  w Paryżu,  zapisał Pani Catalani 
80,000  funt.  szterl. (3,200,000 zł. poi.).

A n g l i a .
L o n d y n , dnia  19 m arca .

( i  G a ie ty  W a rs ia w ik ie y ) .
Onegday w uroczystość ś. P a tryceg o , Pa t ro­

na I r landyi ,  dano tu w domu dobroczynności co­
roczny wielki  obiad,  na k tórym Part P eel prze­
wodniczył;  po prawey iego stronie siedział Xiążę 
W ellingtony  a po lewey L ord  G ow er, Jenera lny 
Sekretarz wydziału interessow Irlandzkich.  M ię ­
dzy obecnymi znaydowali się także: Lord HUl, K a n ­
clerz Izby skarbowey, L ord  C ląnw illiam , Pan Shee, 
Prezes  k ro b w sk ie y  akademii,  Pan'  O’Connell i i n ­
ni. Pan  P ee l  wśrzód radosnych okrzyków speł ­
nił  kielich za zdrowie Kró la  Jmci  , i oznaymił,  
iż dary , które Monarcha ofiarował  dla wspom- 
nionego towarzystwa,  wynoszą iuż 4ooo funt.  szt. 
(160,000 zł. pól.). Uczyni ł  oraz uw agę ,  iż dzień 
ten obchodzą I r landczykowie  ! pierwszy raz po 
wprowadzeniu  w roku przeszłym dobroczynnego 
śrzodka , k tóry  wszelką różnicę wiary  uch y l i ł ,  i 
w skutku którego protestant nie poczytnie iuż ka­
tol ików za stronnictwo pol i tyczne,  od niego roz­
łączone. „Jeś liby ieazczę (dodał Minister)  zacho­
dzi ły gdzie w Króle s tw ie  religiyne podobne od­
łączenia, w tym razie szczupła liczba tych,  k tó ­
rzy  dawnego sposobu myślenia ieszcze odstąpić nie 
mogl i ,  póydzie zapewne za dobrym przykładem 
stolicy, i pojączy się bra tn ią miłością.” Pan P ee l  
i  Xiązę W elling ton  spełnil i  nawzaiem kielichy 
za zdrowie swoie przy oświadczeniach nayprzy-  
i sźnieyszych.  Xiążę powiedział:  „Szanowny móy 
przyiacie l  nie tylko iako dobroczyńca tego towa­
rzystwa zasluguie na zaszczyt przewodniczenia,  lecz 
oraz dla tego, iż długo piastuiąc wysokie urzędy, 
będące w szczególnym stosunku z I r l a n d y ą ,  od­
znaczał się zawsze niezmordowaną gorliwością o 
pomyślność toy prow incy i ,  i biegłością w kiero­
waniu  iey interessami.” Pan P eel odpowiedział:  
„ Z a c o j  ttiuy przyiaciel  pamiętał  o ofierze, iakiey

w roku zeszłym wykonanie konieczney powinno­
ści odemnie w y m ag a ło ,  gdy podczas ostatniego 
zgromadzenia Par lamentu proponowałem śrzodek 
wzmiankowany-  tego wieczora. Mości Panowie, 
nie chcę raić przed wami, iż dobrze po? u d a ł e m  
wielkość tey ofiary; dodać Jednak muszę, iż za nią 
aż nadto hoynie nagrodzony zostałem, Nagrodą dla 
mnie było iuż samo przekonanie, iż wespół z zac­
nym moim przyjacielem, zostałem powołany do 
popierania jednego z nayważnieyszyeh śrzodków, 
i skie kiedy Par lament uchwal ił .  Mości Pa u© wie, 
starać się będę okazać wdzięczność inoię bardziey 
czynami niż słowami,  i proszę,  abym mógł p ro ­
ponować W P an o m  szanownego moiego przyiacie- 
la po lewey stronie siedzącego (Lorda Gower) na 
Prezesa w roku następnym.” Wniosek ten p rzy­
jęto iednomyślriie.

Xiążę E s te r h a z y , Poseł Aust ryscki ,  Pan B il­
lów , Poseł Pruski,  mieli wczoray naradę z Hrabią  
slberdeen  w wydziale spraw zagranicznych.

Dnia 16 h. m. odprawiło się znowu zgro­
madzenie umorzonego niedawno towarzystwa pod 
nazwiskiem B a d y  p o lity  czney. Przewodniczył Pan 
O’Connell. Czytano kilka listów, a między niemi 
hst  Pana H um e, k tóry  się wymówił  od zaszczy­
tu członka towarzystwa, lecz wynurzył  swą radość 
z iego utworzenia.  Panowie zaś Cave i Dawson, 
przyjęli  ten zaszczyt z podziękowaniem. Panowie 
O’Connell i H u n t  mieli długie mowy do zgroma­
dzenia.

Z pistn podanych Par lamentowi  okazuie się, 
iż wydatki  na utrzymanie Konsulów naszych za 
granicą wynosić maią w roku bieżącym 108.324 
funtów szterlingow; wydatki  na druki  dla obu Izb 
wyższey i niższey 77,000 funt.  szterl. i t. d.

Gazeta 'Times nazywa podany przez Kancle­
rza Izby Skarbowey budżet, jasnym i metodycz­
nym wykazem dochodow kraioyvych, i przy koń­
cu ar tyku łu  swego w tey mier?e wyraża: „Łącząc 
proponowane przez Pana G oulboum  ulgi w poda t­
kach z uroczystą obietnicą Minist rów , iż. starać 
się będą ieszcze większą oszczędność zaprowadzić,  
możemy tak skończyć, jakeśmy zaczęli, to iest: p o ­
wiedzieć, iż mocno nas cieszy, że iuż tyle uczy­
niono, i mamy nadzielę, ze ieszcze więcey będzie 
uczynionemu”

Odprawione dnia 12 b. m. zgromadzenie na 
równinie B e n e n d e n , uchwal i ło  adres do K ró la  
Jtnci o ztnmeyszenie listy cyw-ilney, woyskowey 
i duehowney, o zniesienie wszystkich nieczynnych 
urzędów, i o przedsięwzięcie śrzodków do re fo r­
my Par lamentu.  Adres ten przyięto mimo opo­
ru  Pana K natchbull, deputowanego prowincyi ,  i 
Hrabiego TVinchelsea. Ułożono oraz petycye do 
Par lamentu  o reformę Izby Niższey i p r z y w r ó ­
cenie papierów bankowych na 1 funt  szterling. 
Wniosek  Maiora W a y th ,  aby znaczną część dóbr  
kościelnych obrócono na rzecz kraiu, aby bisku­
pom i duchowieństwu stałą pensyą wyznaczono, • 
i aby Xiążęciu Sasko - Koburskiemu uchwalono 
tylko ro,ooo funt.  szterl.  (4oo,000 złotych polskich) 
roczney pensyi,  został odrzucony. Nakoniec poczy­
tano wytyczue dziesięciny kościelne za niemałą 
przyczynę zubożenia kraiu.

Gazeta B e n g a l  - Chronicie  czyni uwagę , iż 
rozmaite srzodki, użyte przez Lorda  B e n t in k , t e ­
raźniejszego Wielkorządcę  Wschodn ic h  Indyy,  
powszechnie chwalone w tamecznych krajach,  nie 
podobaią się Kompanii  Wschodnio-Indyyskiey.  
Do nich  należy także pozwolenie kupowania g ru n ­
tów w Tndyach.  T a Ł  gazeta donosi oraz, iż Rząd 
Bengalski postanowił położyć niezwłocznie koniec 
paleniu się wdów po śmierci  ich mężów.

A u s x u r  a .
W ie d e ń  dnia co m arca.

Gazety tuteysze są ciągle napełnione w y k a ­
zem dobroczynnych składek na wsparcie dotknię­
tych powodzią. Wszystkie  stany przykładają się, 
ile możności,do tego.Rzemieślnicy daią swoie w yr o­
by; między nimi hjdeu szewc przys ła ł  20 par nowych 
bólów. Jut ro  odprawi  się tu wielkie żałobne nabo­
żeństwo za dusze utonięnych.

D O D A T E K
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O g ł o s z e n i e  p o r a ź  2 gi.
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2 H M IIE P A T O J^ C K A rO  BocnumainejibHaro 
floivia, oniił C. IleraepGyprcKaro OneKVHCKaro Go- 
Btina chm ł oóbHBJiHemca: hhio b i  ohomł npo;iaem- 
ca c t  ayKpioHHaro nyGjuiuuaro niopra 3aaoa;eHHoe 
S npocpoaeHHoe He/iBHaiHMoe HMtuie KojuieJKCKa- 
r o CeKpemapn EaBpmibi E ropoaa cbiua IlBanOBii- 
'Ja, cocmoainee MorajieBCKofi ry S ep n in  KonticKa- 
ro lloBiraa Bb ^epeBH/ixL: HepjcOBHipe 56, u P y -  
AHfc 5g, a scero  g5, MyaiecKa riojia ^yuib, nncaH- 
Ubixb no peBH3iH 1816 ro/ja, en poa^eHHbiMH no- 
cji* peBH3iH, co Beeio npHHaAAeataipeio kbhhm b 3e- 
tojieio h  bcjikiimb na ohom crnpoenieMb; fljia nero 
ha3HaneHbi cpoxn inopranib cero ro/pi iiojia 
^ i tc sp a  nepBbiił 22 , BinopbiH 2 4 , n  nipeimu 2g 
Hkcjił. JKeJiaiomie Kynumb HMt.ttie cie, MOrynib 
^B^nnibCH Bb OiieKyHCKiS CoBtmb noK.a3aHHbixb 
Hacjib Bb npHcyflcniBeHitoe BpeMH, n  Bii^hnib Bb 0- 
Homtj npoflaBaenoMy HMtHiio omicb,ycjiOBie h (popMy 
itynnefi xjifcuocmH.

S K c n e f l H m o p b  O c m o j io b c k I S .

2 Oćl Rady Opiekuńczey St. P e te rsb u rsk ie j ,  
C E S A R S K IE G O  Domu W y ch o w an ia ,  ninieyszem 
ogłasza się, iż w niey przedaje się z aukcyynego p u ­
blicznego targu  oddany na ewikcyą, za uchybie­
niem t e r m i n u , n ieruchom y majątek Sekretarza 
Kollegialnego Gabryela Jerzego syna lwanowicza, 
położony w K opyskim  Powiecie M ohilewskiey G u ­
berni! we wsiach: Cerkowiszcze 36 i Rudnie 5g 
t'azem g5 męzkiey p łc i  dusz , zapisanych w re -  
' vizyi 1816 roku,z narodzonemi porew izyi,  ze wszel­
ką przynależną do nich ziemią i wszelkiem na niey 
obudow aniem  ; dla czego naznaczono te rm iny  
Jo  targów teraźnieyszego roku  miesiąca, lipca 
pierw szy 22 ,  d rugi 2 4 , i trzeci 29. Życzący 
kupić takowy m ajątek, mogą p rzybyw ać do Ra- 
dy Opiekuńczey pomieuionych dni na posiedzenie, 
i widzieć w niey przedającego się majątku inw en­
tarz , kon trak t  i formę przedażnego prawa.

E x p e d y to r  Osmołowski.

2 O d  M ohilew sk iey  Izby P o w szech n ey  0 -  
p iek i ogłasza s i ę ,  iżby życzący k u p ić  zapisany 
Przez R ad zcę  D w o ru  Szypniewskiego na  korzyść 
za k ła d ó w  D ob ro czy n n y ch  m a ią tek  położony w  
B ab inow ieck im  P o w iec ie  w m iasteczku  M ik u l i-  
nie z wsiami i z 543 obecnem i duszam i ze w sze l-  
kicm i do  n ich p rzynależy tośc iam i i ziemia oce ­
n io n y  53 ,488  ru b .  i rozdzielony na t rzy  schedy, 
p rzybyw ali  do  tey Izby n a  ta rg i  na  te rm in y  t e ­
raźn ie jszeg o  i 8 3 o ro k u  lipca  i6 g o ,  t g g o i s s s d .

B u ch h a l te r  C iechański.

P  o d  r a d  y .
2 R y z k i  E konom iczny  Kom itet dróg kom - 

łnunikacyi ninieyszem wzywą życzących na ta r ­
gi w nim | 4 , i 5 i 16 dnia następuiącego męca 
ap ry la  odbyć się maiące, na  dostawę dla ro b o t  V. 
D y re k c y i  W in d aw sk iey  W o d n e y  K om m unika- 
cyi do szluzow N. X V I  i X V I I  kow alsk ich  in­
strum entów, a mianowicie : młotow w ie lk ich  6, 
Hiałych 4 , k leszczy  w ie lk ich  4 , m ałych  4 , far­
tuchów skórzanych  4 , napilnikow 18 diuym owych 
3 , j.4 d iuym ow ych 3 , nasiekow 3 , zubił 5 .

Sekre ta rza  Pom ocnik  M asłów.

2 R y zk i Ekonom iczny K om itet drog  
kom m unikacyi ninieyszem wzywa ż y c z ą c y c h ; z 
Pe 'vnemi i dostatecznemi ew ikeyam i na targi 
W nim 3 j teraźnieyszego marca i 1 dnia nastę-

puiącego apryla m ęcow odbyć się m aiące, na d o ­
stawę dla robot IV  D y rek cy i  W in d aw sk ie y  W o ­
dney  K om m unikacyi do 4 5 o kub icznych  sążni 
gliny, z przyięciem  taniey obiawionych cen po 
10 ru b l i  za każdy kubiczny  sążeń; iakowa do­
stawa i powinna bydź uskutecznioną na w arun­
kach , k tó re  p rz y  tychże targach objawionemi 
bydź  maią.

Sekre ta rza  Pom ocn ik  Masłów.

3 R yzk i  Ekonom iczny Kom itet d rog  kom - 
m nnikacyi,  ninieyszem wzywa życzących  na ta r ­
gi w nim 5 i  teraźnieyszego marca i dnia 1 na­
stępuiącego ap ry la  m iesięcy  odbyć się m aiące, 
na oddanie dostawy dla 1 D y re k cy i  W in d a w ­
skiey  wodney kom m unikacyi skopkow żelaznych 
32, fa ie rek  16 i m iechów  m ałych  16, z p rzy ię ­
c iem  taniey  objaw ionych cen za skopk i po 9 rub .  
fa ie rk i  po 6 rub.,  i m iechy po 18 ru b l i  na as- 
sygnaty za każdy.

S ek re ta rza  Pom ocnik  M asłów.

2 Od Mińskiego Gubernialnego Rządu 0- 
głasza się, iż w mieście Pińsku zamierzono w y­
budować drewniany łazaret z łaźnią , za sum­
mę wyliczoną podług śmiety 7^9^ r* ^4 k. as- 
sygnaoyami; zaczem życzący podiąć się takowe­
go pobudowania, zechcą przybywać na targi t  
prawnemi ewikeyami na pierwsze dwa termi­
ny a mianowicie pierwszy 22 i drugi 23 apry­
la teraźnieyszego roku do Pińskiego Ziemskie­
go Powiatowego Sądu, a na trzeci ostateczny 28 
dnia maia i na przetarg 29 dnia tegoż mca do 
Mińskiey Skarbowey Izby gdzie za przybyciem 
obiawionemi będą życzącym: kondycye, śmieta v 
i plan. Marca 21 dnia i 83o roku.

Mińskiego Rządu Gubernialnego Sekretarz 
Radzca Honorowy i Kawaler Felioyan Ąrcimpe 
wioz.

Stołanaozalnik Siemienow.

2 Od W ileńskiej Izby Skarbowey ogłasza się,i2 
w  niey znaydnie się poieznickiey kapitalney sum­
my 1687 rubli 5o kop. srebr., na oddanie w poży­
czkę od dnia lgo lipca teraźnieyszego roku na 
mocy prawney, dla pomnożenia przezeń ednka- 
cvynego funduszu cortocznie 6oio procentami od 
pomieuionego dnia lgo lipca. Azatem życzący 
wziąć takową summę sposobem pożyczki, zech­
cą przybyć w przyzwoitem czasie do tey Izby 
sami, lub wysłać pełnomocników, z pewną e -  
wikoyą obeymuiąeą 29 rewizyynych męzkiey 
płci dusz z nieruchomego maiątku, o swobodno- 
ści, zaświadczonych przez 2gi Departament Są­
du Głównego tey Guberuii, w którey się tako­
wy maiątek nayduie. Marca 26 dnia i 83o roku.

Gubernialny Podskarbi Lego.
Naczelnik Stoła Jan Abramowicz.

O ś w i a d c z e n i e .
2 E x c e rp t  oświadczenia z p ro loku łu  potocz­

nego Sądu Ziemskiego powiatu Mińskiego w d a ­
cie poiiiźey wyrażaiącey się zapisanego, po d  
p ieczęc ią  U rzędow ą Ziem ską tegoż Sądu ro k u  
tysiąc ośmset trzydziestego miesiąca m arca  17 dnia,



w sk utek podaney prośby i nastałey na oną r e -  
żolucyi  stronie re k w j ru i ące y  iest wydań.

R o k u  tysiąc ośmset t rzydziestego miesiąca 
marca  piętnastego dnia.

Na Urzędzie J E G O  I M P E R A T O R S K I E Y  
M O ŚC I Ziemskim powiatu Mińskiego , oświad­
czenie imieniem J W .  Faustyny z Bohusze wiczow 
Pro szyńskiey  P o d kom or zyney  Mińskiey,  ,zanosi 
się w t reści  następney: maiętność W o ł c z k i e w i ­
eże w Mińskie.y Guberni i  i powiecie leżąca ,  nie- 
sprzecznie należy do dziedzictwa W W .  Jul iana  
a Józefa braci  Iwanowskich,  B a rb a r y  z Iwanow ­
sk ich  Sobeckiey i Antoniny z Iwanow skich  Cze- 
czotowey sióstr , tudzież J W .  Faustyny z Bo-  
huszewiefcow Proszyńskiey Podkomorzy ney  Miń­
skiey , k tóra  op rócz  tego, że iest dziedzic- ką  
czwar ley  części ze stopnia ś. p.  matki ,  swey z 
Iwanowskich.  Bohuszewiczowey , nadto icszcze 
na teyże maiętności policzą dek re tem  rekogno-  
skowaney Summy ośm tys ięcy rubl i  s r e b r n y c h  
długu urzędową t radycyą na całości teyże maję­
tności  opar tey ,  a przez wyrażonych wyżey kon- 
sukcessórów corocznie procentuiącey się,  stan 
taki  rz eczy musi wkońcu przywieść uczęs tników 
maiętności ,  albo do ostatecznego działu i odoso­
bnienia  każdey  części,  albo do zamiany tychże 
części  za summy pieniężne ' ,  czyl i  do spłacenia 
on ych ,  tak,  iżby ieden lub więcey uczęstników,  
zaięli  w śwoie dzierżenie  i korzyść całą maię­
tność , dru dzy zaś zaprzestali  na summach pie­
niężnych im zaofiaro-wanych o-l tych , k tó rzy  
ziemski obiorą sobie w W o ł c z k ie w ic z a c h  ma­
ją tek .  L e c z  do ukończenia  intereSsu, bądź przez  
dział ,  bądź przez  spłacenie po t rzebny iest n ic-  
odnicie warunek,,  aby maiętnośd przedmiot  współ-  
dziedziczenie s tanowiąca , aż dó momentu roze­
b ra n ia  na części ,  albo ocenienia do spłaty t rw a ­
ł a  w  pi erwias tkowey swoiey całości i p ierwia­
s tkowym walorze,  to iest: aby ci z uczęstnifcó w, 
k t ó r z y  oną tym czasem dz ie rżaw ią ,  przestaiąc 
na pobieraniu  zw y k ły c h  dochodów,  ani pomniey- 
Szali wartości  niszczeniem puszczy,  ani rozrywa­
l i  całość odprzedawaniem ziemi. R zecz  ta lak 
ies t z siebie widoczna,  iż ci ty lko mogą iey  p rz e ­
czyć,  k t ó r z y  bytu zasad słuszności i spr awied l i ­
wości  nieńźttaią , bo ieżbli w czwartey części,  
JedwO uczęs tnictwo do tego maiątku maiący po7 
siadacZ , zaymie się zawodzeniem i sprzedawa­
niem l a s u , t rzy  inne pozostałe części  na takim 
obroc ie  i wartość lasu i więcey iak połowę g r u n ­
tu  b y l iby  ut rac il i ,  lub có na iedno wypada,  d o ­
chodzie  przez process  wynadgrodzenia z nadu­
żywającego zostaliby zmuszeni.  Zagrożona doko­
nanym iuż zdarzeniem przez n i ep rawn e wyprz e ­
danie na wieeżność w ło k  piętnastu puszczy, oraz 
w yc in an ie  oney na inne przedmioty z k r z y w d ą  
widoczną swoią zaczynając doświadczać J W .  F a u ­
styna ,z Bohuszewiczów Prószyńska Podko morzy,  
na  Mińska w assystencyi męża swego czyniąca 
ost rzega ninieyszym oświadczeniem wszystkie ży­
czące  spbie nabywać,  lub k tó re  iuż zawar ły  u- 
mowę ó nabycie  części lasu,  lub  ziemi ieszcze 
dotąd niepodzielonego między konsukcessorów 
maiątku W o ł c z k i e w i c z  osoby, aby pierwsze  nie- 
płaci. ły summy umówioney ,  a drugie ust rzegły 
się zaWtłdu i do żadnych o przedaż nieprzystę- 
po w a ły  umów z wyrażońemi wyżey Ju l i anem i 
Józe fem bracią  Iw anowskiem i ,  tudzież z W W .  
Sobeckiemi  i Czeczotami,  gdyż p rz ed  nastaniem 
działu maiętuości  W o ł c z k i e w i c z ,  oni wszyscy

w r ę k u  swoich Sched nie maiąc ieszcze z my­
śli prawa Sta tutu L i t ew s k ie g o ,  ż a d n e j  w nim 
części wyprzedawać nieposiadaią prawa,  (u tego 
oświadczenia w  pro toku le  podpis następny).

Faustyna z Bohuszewiczów Prószyńska.
Miński  Ziemski  Pisarz Tomasz Zołądz.
Zgodność świadczę L e o n a r d  Bartoszewicz 

Ziemski  P t tu  Mińskiego Regent .
AVolno druko wać.  2* marca  i 8 5 o Michał  

Oczapowski Cenzor.

2. N iż c y  podpisany P le n i p o te n t  J W .  Zofii  
z H r a b i ó w  P a c ó w  H ra b in i  Nies io łowskiey Ge­
ne ra  ł o w e y  W o y s k  Polskich  , znayduiąc  w  A k ­
tach Ziemskich  W o ł k o w y s k i c h  pod rokiem 1829 
n o w e m b r a  2 5 dnia przez W .  Tomasza R ó w i e ń ­
skiego R eg en ta  Granicznego W ę łk o w y s k ie g o ,  
w  Im ien iu  J W W .  Józefa i H e rm an a  H ra b i ó w  
Potockich , Do ro ty  z P o tocki ch  Mołodeckiey,  
Pelagi i  z Potockich  Xiezney Jab łono wski ey ,  oraz 
n ie l e tn ich  J o h an n y  i Leoni i  Hrab ian ek  P o to c ­
kich p rz ez  ich Oyca J W .  Jana  Aloizego H r a ­
biego Potockiego działających braci  i sióstr mie­
dzy sobą rodzonych p rz ec iw ko  aktorce  moiey 
zapisane Oświadczenie  , samą n i e s p r a w i e d l i w o ­
ścią i k r zy w d zącem i  J W .  G e n e r a ł o w e  Nies io- 
ł o w s k ę  wnioskami  nape łn ione , o t w a r t ą  chęcią 
uszczerbku  Jey  sytuacyi  nacechow ane,  aby b e z ­
s t ronna  powszechność  zobus t ro nnych  re mons t ra  • 
cyow sądząc o in teressie  przeświadczyć się mo­
gła k to  ma za sobą s łuszność ,  oraz aby osoby 
in t er e ssow ane niezawodzi ły  się p ło n n ie  w y s ta ­
w i o n ą  nadz ie ią  przez  n inieysże  wza iemne O- 

. świadczenie  nas tępne czynię inleressu  w yiaś n ie -  
nie : w  tenczas  k iedy  ś. p. Rodzice  J  W ,  G ene-  
r a ło w ey  Nies io łowskiey iuż z tego poschodzil i  
świa ta  , b r a t  iey rod zon y J W .  L u d w i k  Hrabia  
P a c  by ł  i ed y n y m  z p r a w a  p rz yrodzonego  i kra* 
iowego , c zu w ać  nad losem siostry pod odpo­
wiedzia lnością ob ow iąz an ym  op iek unem ,  k tó ry  
w  roku 1801 wydaiąc  siostrę w  zamęźeie H ra b i  
F e l i s o w i  P o to c k iem u  i Wypłaciwszy mu w  go­
t o w y c h  pieniądzach  4 5 o,ooo złotych posagu,  
w rę c zy w s zy  oraz  5 o,óoo z ło tych w a r tu ią c ą  w y ­
p r a w ę  , w z ią ł  zaraz od tegoż Fel ixa  Po tock ie­
go rę fo rm ac y ino-zas taw ny  1802 ianuar .  20 w  
Sądzie G ł ó w n y m  L i t e w s k i m  p rz y z n a n y ,  pod ług 
n au k i  P r a w a  Sta tu towego  a r ty k u łó w  1 i 2 z 
Rozdz ia łu  5 wn iosek  z sowitością , a w y p r a w ę  
w  poiedynczym szacunku  wogóle g 5o ,ąo o  zł. na 
H ra b s tw ie  Rosi  d la  ośwńadczaiącey s ię\o b ezp ie -  
czaiący d o k u m e n t  , k tó ry  w  oryginale  |5rzy so­
bie zachowawszy,  dotąd on y ma w  swoim ręku.  
P ow yższy  d o k u m e n t  mieści  w  sobie wmrunek 
dla  żony , wolnego łącznie  z mężem pod życiem 
iego u ży w an ia  i n t r a t  z H r a b s t w a  Roskiego p r z y ­
chodzących,  a po iego zgonie obięcia w swoią pos- 
sesyą tegoż H ra b s t w a ,  pobierania  wszelkich  do- 
cl iodow i Utrzymania tego m a ią tk u  po czas i t e r ­
min  S ta tu te m  L i t ew s k im  z a m i e r z o n y , to iest: 
do pó ty  dopóki sukcessorowie całey , d o k u m en ­
t e m  Refor macyyno -Z as tawl lym obezpieczoney i 
opisaney nłe odłózą summy.  O exvstencyi tego 
^apjsu w ym ien iw szy  p len ipo ten t  J W W .  Potoc-'  
kieb  w  swoićm wyżey  d a tą  wczyvanem oświad­
czeniu  skońk ludow ać  r a c z y ł , że t en  zapis n ie ­
mi ał żadney exekucyi .  N ier ze te lność  tey kon k lu -  
zyi ies t w i d o c z n a ,  bo ty le  i le  znaczenie onego 
w  o w ą  porę dozwala ło  , na tychmias t  w  exeku-



cyą wprowadzonym  zosta ł ,  gdy£ Sona łącznie 
z mężem przychodzących z Hrabstw a Reskiego 
m tr a t , a z do czasu odstąpienia onych sobie w  zu­
pełności używała. Następnie Felix  Potocki nie- 
tylko niemyślał nigdy o zruynowanie lub  na­
ruszenie Reformacyyno - Zastawnego zapisu (do 
czego naw et prawo ar. 17 z Roz. 5 byłoby nie- 
przełamaną przeszkodą) owszem przyiaźnemi dla 
żony uczuciami powodowany , i szczerą in ten­
c ją  polepszenia iey/ bytu zaięty, naprzód ęho- 
ciaż dokum ent Reformacyyno-Zastawny wGłów- 
nyni Sądzie przyznany, podług ar. 1 z Roz. 7 
^iepotrzebował do akt Ziemskich przenosu, on go 
łednak, pod stannością swego plenipotenta 1807 
J,oku kwietnia 5 , do akt Ziemskich W ółkow ys- 
kicli przeniósł. Następnie dokum entem  1808 
sierpnia 2 5 w  W arszaw ie  przyznanym, zrzeka­
no się wspólnego właścicielstwa in tra t  H rab­
stwa Roskiego, zapisem reformacyynym dla sie­
bie excypowanego , tez całe Hrabstwo w dożj'- 
" ’01010 władanie albo do czasu powtórzenia mal­
e ń s tw a  , zenie swoiey zapisał i natychmiast 0- 
keymować , wszelkie pożytki pobierać , i na 
sw0ię potrzebę podług upodobania szafować do- 
z'volił. Przez  ten  zaś dokum ent nietylko nie- 
tniizył pierwszego Reformacyynego Zapisu (bo 
tego uczynić iak się wyżey rzekło niemiał w^ol- 
ttości) , owszem wyraźnie ony zatwierdził. To 
s,ę widzieć dwie; naprzód z samego, w stępu do­
kumentu dożywotniego, którego takie są słowa 
»;Ja Fe lix  Potocki etc. chcąc dać dowod m ał­
żeńskiego przy wiązania, oraz zapewnić spokoy- 
n °ść ile iest w  mocy moiey J W .  JPan i Alexan- 
urze Zofii z Hrabiów Paców  Potockiey zenie 
moiey , w  dopełnieniu  opisu Reformacyynego 
na maiętności Rosi pod dniem 20 lipca 1801 ro­
ku  uczynionego, przed Sądem Głównym  L i te w ­
skim przy?znanego eto.” Rezonówanie w ię c J W W . 
Potockich , i wyiątek  wyrazów z Dokum entu  
dożywotniego iakoby Felix  Potocki bez odkła­
du summy reformą opisaney dozwolił sukcesso- 
rom swoim przychodzić do H rabstw a Rosi i one 
z pod possesyi Niesiołowskiey odbierać, żadne­
go skutku  przynieść niemoże, i gdyż naprzód Fe­
lix Potocki niemiał praw a naruszać zapisu r e ­
formacyyno zastawnego. Pow tóre: niemiał ta- 
kiey tentacyi , bo zaięty był pomnożeniem dla 
swey żony dochodu tyle ile było w  iego mocy 
(iak sam wyraża).- Potrzecie: nieponiżał Jzapisu 
Reformacyynego kiedy pisze, że owszem dopeł­
nia ony czyli dodaie więcey dla żony niżeli re ­
forma obeymowała. Jakoż w  dalszym ciągu do- 
ŻWolit w raz obeymować Roś i in tia ty  na swóy 
pożytek pobierać , a w  końcu po skończeniu się 
dożywocia żony lub po ustaniu onego przez po­
wtórzenie małżeństwa, dozwalając sukcessorom 
za odkładem summy podług zapisu reformacyyno 
zastawnego obiąć Roś, natychmiast dla zniesienia 
" sze lk ich  ztąd wyniknąć mogących oboiętno- 
sciow , iakie dziś podobało się J W W .  Potockim 
'v oświadczeniu zarzucać , umieścił warunek  i 
ostrzeżenie w  słowach : „Zapis  teraźniejszy do­
żywotni nic uwłoczyć niema zapisom dawniey 
tniędzy nami naStałym” to iest reformacyynym 
ko innych niebyło i niema. T e  wyrazy kon- 
kluduią, że dokument 1808 sierpnia 25 w W a r ­
szawie przyznany, służył tylko dla żony Felixa  
Potockiego na dożywocie, że iest dópełnieniem  
Czyli powiększeniem funduszów reformą niezalę- 
^ycb, oraz approbatą tegoż reformacyyno zastaw­
nego zapisu. Tym sposobem kiedy Felix  Potocki

dał żerne swoiey dożywocie z approbatą retora, 
my dokumeait dożywotni approbacyyny prze- 
niesiony wraz został podług nauki praw a do 
ak t Ziemskich W o łk o w y s k ic h z  położenia dóbr 
właściwych i potem zaraz w  tymże 1808 roku 
oświadczaiąca się żona Felixa Potockiego wzięła 
do Roshlntrom issyą. Intromissya takowa za d°o- 
knm ęntcm  dopełuiaiącym i approbuiącym zapis 
reformacyyno zastawny iest razem dowodem pos­
sesyi i exekucyi tegoż reformacyyno zastawne­
go zapisu, lecz nie na samych tylko prawnościacli, 
.owszem na publicznych faktach opiera się pos- 
sesya J W .  Niesiołowskiey i exekucya dokum en­
tu  reformacyynego, gdyż J W .  Niesiołowska od 
roku 1802 do 1808 pobierała wspólnie z m ę­
żem in tra ty  z Rosi przychodzące, od roku 1808 
kiedy mąż pozwolił w dopełnienie reformy całe 
iu u a ty  na siebie obracać , i na ten  koniec obey- 
mować Roś , wówczas wraz przez żntromissyą 
zaięła to Hrabstw o. Pow tórzywszy związek m a ł­
żeński chociaż utraciła  dożywocie , została ie— 
dnak do czasu ódkładu całey summy dokum en­
tem reformacyynym opisaney i ubezpieczoney, 
na trwaiącey zastawney possesyi Hrabstwa R o ­
skiego , i nieprzestała yyładać maiątkiem refor­
macyyno zastawnym, ażyiąea w  tę porę zupeł- 
noletrna dziedziczka tego Hrabstwa żnaiąc moc 
zapisu reformacyyno zastawnego, i ważność exe- 
kwuiącey się za onym possesyi, takowemu w ła ­
daniu uiecźyniła przeszkody, rów no z pow tórze­
niem zamęzścia przez Generałowe n iew pierała  
się w  iey possesyą , sobie ouey przywłaszczać 
niecliciała, i dla tego intromissyi na imie swoie 
n iebra ła , a więc mylnie wnioskuio strona p rze­
ciwna iakoby Generałowa iak o matka siedziała 
na maiątku swey c ó r k i , owszem iako matka na 
swey, possesyi , i ze swych in tra t  u trzym yw ała  
córkę, k tóra  gdy sama przeciwko tey publiczney 
possesyi, nieczyniła zarzutów, sukcesśorowie iey 
tenże sam stopień reprczeutuiąe , darem ne czy­
n ią  do pokrzywdzenia Niesiołowskiey zabiegi, i  
kuszą się o iey sytuacyą, Mimo tak płonne 
zarzuty szanuią owszem sami J W W .  Potoccy 
p raw ną  Generałowey Niesiołowskiey na Rosi za­
staw ną possesyą , kiedy od zgonu Izabelli P o ­
tockiey obok iaw ney chęci iey szkodzenia, do 
odięcia iednak possesyi , ani k roku  uczynić n ie  
śm ie li ,  bo znali że to byłoby bezskutecznym, 
a fak praWna publiczna od momentu zaniąż 
póyścia oświadczaiącey się za Felixa Potockiego, 
pod iego życiem zaczęła, za czasów nieletności 
dzieci w obliczu ich opiekunów, a potem po dóy- 
ściu do lat Izabeli. Potockiey bez sprzecznie kon­
tynuow ana i dotąd trwaiąca widzieć się daie n a  
H rabstw ie Roskim J W .  Generałowey za zapisem 
reformacyynym , zastawna possesyą; próżno więc 
p len ipo ten t J W W .  Potockich zarzuca oświad­
czaiącey się skwapliwość w  zawładaniu H rab ­
stwem  Roskim, daremnie chce wzbudzić w po-  
wszecliności podziwienie iakim się to stało spo­
sobem , kiedy Generałowa Niesiołowska nic nie- 
uezyniła nad przepis prawra, i dokum entów  so­
bie s łużących , pomawiać staraią się .1W  W „ P o ­
toccy inlromissyą 1827 roku do Hrabstwa R o­
skiego iakoby pierwszykroć uczynioną i zaskar­
żoną. Skarżyć się każdemu w o ln o ,  ale skarga 
tylko słuszna bywa w  obliczu p raw a wysłucha­
ną; tu  zaś cale przeciw nie , nieskarżył Felix  Po­
tocki wziętey w  roku  1808 do Hrabstw a R o­
skiego za zapisami swoiemi Intromissyi, nieskar- 
żyli opiekunowie, iego dzieci, ani zupełnoletnia



córka » cxekwowaney possesyi na Rosi. Nacóż 
się więc przyda skarga PoLockich na intromissyą 
1827 roku która niczym więcey nie iest,iak tylko 
powtórnym ogłoszeniem oil dawna trwaiącego 
wwiązania za dokumentem Reforrnacyyny 111. 
Czynią ieszcze wymówki J W W . Potoccy , dla 
czego oświadczaiąca się po zgonie męża niespo- 
rządziła i nieoprzysięgła inwentarza pozostało- 
śeiow; w  odpowiedzi na to dosyć iest zawiado­
mić powszechność o tern , o czem sami J W W . 
Potoccy dobrze są wiadomi. Że po zgonie Fe- 
lixa Potockiego , żona iego przez podaną proźbę, 
zawiadomiła o tern wypadku urząd Szlacheckiey 
Wołkowyskiey Opieki, do którey obowiązku 
sporządzenie inwentarza należało, lecz zdarzona 
■woyna temu przeszkodziła , że poźniey opieka 
sporządziła ten inwentarz przez delegowanego 
urzędnika, a iak żyiąca wtenczas aktorka idzie- 
dziczka Potocka , ani uprzednio iey opiekuno­
wie , niepotrzebowali usprawiedliwienia iura- 
mentowego , tak też Geuerałowa tego uiedopeł- 
niła. Lecz na to dosyć będzie czasu , a ci do 
kogo ruchomość pod zapis relormacyyno zastawny 
niepodchodząca należy, mogą bydź nadto pewni 
że z tego powodu niedoświadczą straty, b o JW . 
Generałowa Niesiołowska na każde prawne w e­
zwanie , okazać pozostałość, i oną usprawiedli­
wić oprzysiężeniem iest w gotowości. Tak po­
mówiwszy J W W . Potoccy zapisy Generałowey 
Niesiołowskiey posłnguiące , i za onemi czynnie 
exekwuiącą się zastawną , dotąd przez nikogo 
nieporuszoną possesyą , przystąpili z kolei do 
interessow w Królestwie Polskim załatwianych, 
żadnego stosunku z Hrabstwem ltoskim ani z za­
pisami niemaiącyeh , a w tym skarżą : że Gene­
rałowa Niesiołowska należąc do rady familiyney 
w  Królestwie Polskim , wyiednała zezwolenie 
na zdjęcie kapitału dziecinnego i onyrn niewia­
domo iak obróciła , że inne kapitały na swoie 
przeniosła imie , że pałac w  Warszawie prze- 
dała. Skarga powyższa iest dowodem pory wczo- 
ści do pomówienia, i niewiadomości o rzeczy, 
gdyż naprzód t  iedną tylko summę Plewakowską 
z upoważnienia opiekunów dzieci , zdjęła Gene­
rałowa Niesiołowska. Opiekunowie zaś niedali 
pierwiey takowego upoważnienia, aż się prze­
konali , że matka wiele własnego na inleressa 
dziecinne awansowała funduszu , przyidzie więc 
czas kiedy Generałowa Niesiołowska dowodami 
przeświadczy , iż więcey iak trzy razy tyle ile 
zdięła summy Plewakowskiey, awansowała wła­
snych pieniędzy w zastępstwie có rk i , za inte- 
ressa iey massy zresztą żadnych summ na swoie 
imie nie przeniosła. Lecz zapewnie J W W . Po­
toccy mówią o tych summach które zeszły Fe­
lix Potocki w bonifikatę zdiętych, i na swoie 
potrzeby obróconych kapitałów swey żony, przez 
3ey rodzoną ciotkę ś. p. Woiewodzinę Cliomiń- 
skę zapisanych, przekazał. Odebranie więc prze­
kazanych summ , niemoże bydź poczytywanym 
za niewolne obcey własności na swoie imie prze­
niesienie , i w tym właśnie domierzaią J W W . 
Potoccy widoczną krzywdę. Co zaś do sprze­
danego pałacu w AYarszawde, ta sprzedaż na 

.mocy wyrokow Trybunału Mazowieckiego i Są­
du Appellaćyynego dokonana , a pieniądze upo- 
trzebione przez tenże Trybunał, na opłatę d łu ­
gów hipotecznych •, zarzut więc powyższy iest 
dowodem niewiadomości o tern , oczem maią 
J W W . Potoccy ochotę rezonować na krzywdę 
Generałowey Niesiołowskiey, Wypisawszy prze­
to powyżey zrefutowane skarg i, P lenipotent 
J W W . Potockich konkluduic : ,,Że gdy kredy-

torowie Felixa Potockiego nicodbieraiąc satvs- 
fakcyi, przeprowadzaią konwikcye i tern nara- 
zaią Potockich na mnogie koszta ; żeby więc 
reąlnym i prawym wierzycielom Felixa Potoc­
kiego , możną domierzyć satysfakcyą , żeby ie- 
dnoczasowie kosztem massy do którey to się od­
nosi ukończyć we wszystkich szczegułach inte- 
rcss z JW . Niesiołowską, a nadewszystko aby 
otrzymać coś swobodnego wsukcessyi po JW . 
Izabelli Potockiey , lub ażeby ciż J W W . Po­
toccy własnym funduszem nie deportowali cię­
żarów, dla tego imieniem aktorow swoich oświad­
czył Exdy wizyą maiątku po Felixie oycu i Iza­
belli córce Potockich w Państwie Rossyyskim 
pozostałego , to iest Hrabstwa Rosi , excvpuiac 
z tey kolei połowę Klucza Zakątkowskicgo W 
Obwydzie Białostockim, z racyi że podnieletność 
dwóch córek Jana Potockiego dział tego Klucza 
czynionym bydź niemoże.”  Ż tey konkluzyi któż 
się nieprzekona , że J W W . Potoccy upróiekto- 
wali kosztem Generałowey Niesiołowskiey uspo­
koić swoich wierzycieli. Zapis Reformacyyno- 
Zastawny na Hrabstwo Iloskie Generałowey Nie­
siołowskiey posługuiący , i za nim ciągła tegoż 
Hrabstwa possesyą pierwszym iest od wszelkich 
J  elixa Potockiego za winień, sporządzony wedle 
nauki prawa art. 1 i 2 z Rozd. 5 przyznany 
przed Sądem Głównym , dla wiadomości inte- 
ressowanycli do akt Ziemskich przeniesiony, od 
nastania aż dotąd w nieprzerwaney , dekreta­
mi utwierdzoney zostaiący exekucyi , wedle 
brzmienia swoiego i wedle myśli praw  wyżey 
cytowanych oczekuie zaskutecznienia , to iest 
odkładu całey summy wnioskowey i reforma- 
cyyney, a bez odkładu tey summy iak sami J W W .  
Potoccy przyyść do possesyi Hrabstwa Rosi nie 
maią prawa, tak i poświęcać tego maiątku na 
exdywizyą dla poźnieyszych kredytorow nie 
mogą. Odkrywszy przeto prawu przeciwme za­
miary J W W .  Potockich Generałowa Niesiołow­
ska one manifestuie i oświadcza że exdywizya 
Hrabstwa Roskiego nie pierwey nastąpić może, 
aż chyba po zaliczeniu iey wnioskowey z sowi- 
stością i za wyprawę w  ogóle g 5o,ooo złotych 
w sposobie zastawy praw’nie obezpieozoney sum­
my w  gotowiźnie , stosownie do praw a, oraz 
dokumentu reformacyyno zastawnego , że we 
właściwey iuryzdykcyi za pomówienie doku­
mentu reformacyyno zastawnego żądać będzie 
na zasadzie Kon. 1768 roku wolumenu 7 folio 
707 ukarania. Jakowe oświadczenie iako ple­
nipotent podpisuię. Dat. roku i 85o ianuaryi 
4 dnia.

łgnacy Kalenkiewicz Kollegialny Sekretarz.
AVolno drukować 22 marca i 85o. Michał 

Oczapowski Cenzor.

Uwiadomienie ocięgarskie.
2 Xiążka pod tytułem Geometrya wy- 

kreślna etc. napisana dla użytku, uczniów uniwer­
syteckich przez H. Rumbowicza w fVilnie 1829 
roku z przyczyny wielkiego nakładu a małey 
nader liczby prenumeratorów , częściami z 
druku w  poszytach wychodzić będzie. Drugi 
z porządku iuż gotowy poszyt mogą odebrać 
prenumeratorowie, za wydaniem na to osobne­
go rewersu. Po wyyściu z druku trzeciego po­
szyto cena, dla prenumerujących następnie, pod­
wyższy się do rubli sr. sześciu: a po ukończenia 
dzieła, exemplarz cały przedawany będzie po 
rubli ośm.

Wolno drukować. 27 marca i 83o. Michał 
Oozapowski Cenzor.



d o d a t e k  d o  g a z e t y  k u r y  e r a  l i t e w s k i e g o  n . ś9.
tT iln ó  dnia 3 /  M a r ta  i>. i. i85ó roku.

. - A gram ski dondsi, i£ w  Serw ii  osob- Carskie Wynurzyły zdanie, iż lepiey ,gdyby rzeczona
»a Kooimissya, pod przewodnictwem X ięcia  M i-  h iewiasta oddany była  do domu poprawy. [G.PP'.)
tosza  i pdd kierunkiem znanego aUtora Serw i»ń-_______________________ ___________
•kiego IVuk Stefanowicza K abetygy , który zebrał u h b T  A.
pieśni narodowe Serw iaóskie , laymUife Się u ło le -  Stam buł, dnia s5  lutegó.
»iem konstytucyi kraiowey; Za wzór wzięto pra- (.Gazety W.rir.w.kiey.)
J o  cyw iln e  A u str ia ck ie  i ustawę konstytucyyną Dnia ** b; m. p rzyb y ły  tu niedawrio fcesar-

rancuzką. (G. Pr.) śkb-Rossyyski Poseł i pełnomocny Minister, Pan
RibeaupietrO , miał w  koszarach R atn isczyflik  

^ 9 8 . pryw atne posłuchanie u W ie lk iego  Sułtana, ce-
B erlin  dm a ńy rtiarba. lem  złożenia now ych  listów w ierzytelnych. Przy

. P°  ̂ zU ^Srizawzkiegti}. tey  okoliczności pow tórzy ł  W ie lk i  Sułtan szcze-
W  ty ch  dni«ch dany tu będzie konbert n i  *ą swoią ohęć Umocnieoia coraz batdźiey zw iązków

•krzypcafch, pt-zez dziesięcioletnią Pannę Netitnahh, przyiażui z D woteid CesarSko-lłossyyskim, i oświad-  
przeiezdżaiącą z Petersburga. Dawane po innych  czy ł  zadowolenie s.voie z wyboru Posła  
tniastach pochw ały  zaszczytnie za nią przemawia- Oprócz różnyćh nrządzeli względem kilku
> i  . Obecnie  u wagę wszystkich znawców zWraCA ŹtOtfych podatkow, a powiększenia iuz istnących, ' 
tu sp.evsaCzka Pani C otri-B b ltdn i, uczennica Pani Uwaźaią także przepis dla M inistrów D ygnitarzy  
K a td lan i. Spodziewana tu także Pantia Sontag. i Wyższych Urzędników kraiow ych , aby liczbę  

W  stolicy naSzey spodziewany iest tego lata, s łużących sw o ich  zm nieyszyli,  i przez to Die ty l-
*nanjr franchzki autor dramatyczny Pan Sćribm  ko położyU tamę przepychow i, ale nawet zbyte-

— . Cżnych służących do stanu woyskowegd skłonili;
*<* J 1 8 J  ̂ Ax>S 1 Znaczną oraz liczbę lt idzi,  którzy nie mogli przy-
M a d r y t dnia 8 tnarcai zwoićib wykazać sw oiego  zatrudnienia i przyczyn

Zaszły m eiakie  odmiany w zagrauicżhŚy ha- pobytu Swego w  stolicy* albo Wzięto do w oyska  
Szey dyplomatyce; P o s e łn a s z  w  D r e ź n ie , Pan regularnego , albo też do domu na pow rót ode­
g r a / ,  został mianowany Posłem w Starli bule, a w  słano;
tnieyscU iego Margrabia Casa Pru jo  będzie Po- Lubo t  powodu Utrudnionego prżeż tęgą i i -
« a m  przy Dworze K róiew sko-S .sk im ; Pah Cal- tnę dowozu, Cena niektórych potrzeb do życia zna- 
deron de la B a r ta  Oda się w  znaczeniu Posła do Cznie się podniosła ,  panuite przecież nayzupeł-  
Jiopenhagt, a Pan Caina dó Sztokolmu. hieysża Spokoyność w  sto licy  i okolicach, tak, iż

Li rząil pbcztoWy tutey«*y kazał eźyhić  prć- przeciw  dawnieyszemu zw yczaiow i podctas kar­
by wttzow o trzech kołach, zrobionych na sposób nawału ludzie w  ttaskach z mUzyką w e dhie i 
paryzkich, zwabych TrjrcykleS. Piei-wszy taki wóz w  nocy Chodzić tttogli po u l ica ch ,  nie doznaiąc  
*ostał zrobiony w P a r y ż u  1 w nim 2 0  osób w y -  naymnieyszey przeszkody od straży tureckich;

•'«» tł  Potk'bfle w °* D ° ia 24 lutego Zaczął Się turecki miesiąd
f.y hlyWane będą do podroży między tuteyszą Sto- postu Ramazah, który w tym roku przypadł w ła -  
l icą  , mnemi zamkami fcróIeWskiemb śnie z początkiem chrzelciańskiego; Magnaci i u-
. , , , j 4'e e,} ra *' « .yiech»ł goniec do F T iedń ia t rzędnicy kraiow i tureccy  zostali w e z w a n i ,  aby
s r a d r . T n ^ r i ^ k a ^ ' l i ^ -  * M .ro k iem , £ * P r*e* cb?S K w t tn m i  zaniechali zw yczaynych  no-
k ., i»  " o . "  *“ • W SS+  * h08*c,lv - « ich “ >u “

—  D n ia  i3  —  jat. f)n la  26

k -Ja* W C * f  * Pr iy ^ ła l “ frahctl.ka pocźta o 16 NiedaWito w ypraw iono  ztąd gbiŚców do P g i-
godzin pozm ey, n.z zw ykłej 0 kilka bowiem m,l rty, 1 s łychać o piśm ie Hrabiego C apodistrias  do
o d s to b c y  napadniętą została przez bandę rozboyni- Senatu Greckiego, które ma bydż ważne W ia d o -  
k o w  Z iS osob złozoną, którzy konduktora, pocz* mości z prow incyy  są zaspokaiaiące; V /  skutku  
tylroria 1 podróżnych zupełnie zrabowali, tłomok le -  przełożenia otrzymanego od Pełnom ocników  w ie l-  
flnak z listami nienaruszony zostawili; Podróżni, k ich  M o c a r s tw ,  M inistrow ie Tuź-eccy są bardzo  
ladący póżniey trzema poiazdaUU tą samą drogą, Zatrudnieni, i Dywan kilka razy sie zgromadzał;  
p odobneg , dozttali losti. mn.ema.ą, iż przełożenie to t y c z / s i ę  ostatnich po-

^  p !  N«dpoliUn«cy w jia d ą  stanów,ed względem przyszłego losu G recyh Z w ią ,
Wkrótce do Francy i.  {K. PP.) zki między 8tołicą tuteyszą i A lex a n d ra  są c z j -

 -------  ste, 1 M ehetnet * ily  posiada w ielką  łask ę  u Suł-
^  ̂ tw ie r d z ą  za rZecz pewną, iż nie będzie na-

tlA i.  >1C Iz”  ° T-‘ a * . * i , d0 w ypraw y Francuzkiey przeciw  s tlg ie tti.
O d brzegów M enu 2d m d r ta  U)n Nie przestaie atoli urządzać sw ego woyska i

D zienn ik F rankfot tski p isze:  „ W  zeszłytn powiększać potęgi morskiey  
f t i ls ią cu  wyszedł z m e d n ią  mały oddział korpu- Między P. Gordonem Pottera  A ngie lsk im  w
Su bom bardy.row  1 rakietników z racami palnemi Stam bule  1 JReis Eftendym  miały żayść nieporo-  
ha graUicę K.roaCy., aby, za przyzwoleniem Porty, Zumienia^ ostatni dał Się z tćm s ły s z e ć ,  że ihz 
trspo o.e z oddziałem woyska itiney broni, Zni- minął czas złudzenia, i Porta nie zaślepia sin iuz
szczył zUpełn.e gniazdo rozboymcze wzmagających teraz do tego stopnia, iżby nie widziała, źe A nglia ,
S,ę coraz bardz.ey ło t ló w .’ pomimo zapewnień przyjacielskich , . . . w o l l f . b y

N adtw yczayney  Urody pew na f l e t n i a  pa- rta zniszczenie Państwa Ottomsfiskiego, gdyby ty l-  
Bieńka, Wystawiona była pod pręgierzem w  Zu* ko w łasny iey  interes ofiary  takiey wymagał.
rich  (w Szwaycaryi), za skradzetlie iakow eyś ozdo-_________________________________
by, Służącey do ubrania; Oprócz tego, Wyrokiem P r a ń  n m  * * n * *
Sądow ym , postanowiona została kara dw uletn iego  r e n u m e r a r a
Więzienia; P iękność iey  lak była zuahą w całćm .. .  . , S °  następuiąoego K w ie tn ia  oA-
mieście, a nawet i okolicy, iż na sześć godzin przed aayyia *>§ preunm erata k w a r ta ło w a  na G azetę  
Wyznaczoną na stanięcie pod pręgierzem, plac ca- K u ryera  L ite w sk ie g o .  Cena tw v e z a v n a  ru b li  
ł jr żaięty tłum em  widzów został. Gazety szway- 2 k o p . 2 5 .

Pbzitokm b d ru k o m ć . Ź  polecenia JPV. Litewskiego Wojennego Gubernatora.
A ndrzey Sucharski R zeczyw isty R adca StanU i  K a w a le ti

w Drukarni RedakcyL
ÓODATEK



DODATEK DRUGI DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 5g\

W iln o  dnia  5 /  m arca v. s- / 83o roku.

P  o d  r a d.
lYnpaBJiHiomiii paSomaaiH no V  I.oKpyry Kopuyca 

MHateHepoBh nyraeSCoo6 nj;eni/i IIojikobhhkb Pee3e 
chm ł ofiiiflBJiaeinŁ urno e*ean  khio na;Ke.n.aemo> 
B3JUUB Ha ceófi nocmaBKy paCouaxB .no^eS h ita- 
mepiajiOBB na nepecnipoHKy mjuosa N. V I 11 Xro 
c ł  óeperoBBiMŁ yKpenjieHieMt npH nuiT03t IS. VI. 
no OrHHCKOMy xaHajiy cb ycrnymcoio npomHBB pint, 
ociuaBiiiHxcH nocjifcflHHMH bb PopoA* IIhhCkB Ha 
mopraxL, a h m c h h o  , padozie: njiomHHKOBj, 4,3oo 
no i p. 25 k., xoHonomHHKOBL 1 8 0  no i p. 25 k., flep- 
HOKJiâ HHKOBl. 23 no I p. 6  K. Ky3HepOEŁ 234 no
1 «p. 4ó k .j HepHopa6oHHXŁ 13,o38 no 74 k.— Marne-  
p ia j iu — Epycbeez, Ąy 60 mix's gxnu. 17 ^yriti> m oii- 
njęHHoio bb KBaApaint 16 a®hmobb 4 n o a 4 p. 5otc^  
Ajihh. 17 cpy. moA. i 4 Ato-4  no 20 p. 4o k., ajihh. 13 
cfsy. nio.łin,. B-b 18 a ® -  4 no 19 p. 5o k., ajihh. i 3 fpy. 
niojup. b b i6  a®- 4 no 18 p., AJ*hh. x3 <py. raoA. i 4 a®.
4  no 16 p. 45 k,, a a h h o i o  9 (py. nr. 18 aio. 4 iio 19 p. 
4o k . ,  Gpycoeóa  to cn o eu x 3  ^ {jiiu k . 26 <|>y. i i i o a .  i 4 
A®. 8 rio 6 p., aahh. 21 <J>y. m. i 4 a®- 8 no 5 p. 45 u., 
fljiHH. 21 (py. moji. jo aio. 16 110 3 p. 45 k  , aahh. 
i 4 (py. moA. 10 aio. 4 no 3 p. 24 xon., ajihh. i 3 ipy, 
moji. A®- 8 no 3 p . 5ok o ii,, aahh. 9 <py. .moji. 
i 4 a®>-8 no 2 p . 45 K on , aahh. 41 c a * , m ap, 11 
moji. 5 aio. 24o no 4 p. 5o xon  aahh. 2 c a * , ttiOś. 6 
niHp. 1 0  aio. 7 6  no i p. 34 xon . — B peeenz cóćho- 
e u x 3 , AJUin- 5 ca*eH eS mojtiuHHOio i 4 a i o h m o b ł  
24 no 6 p. 5o icon., a j u i h .  4 j i h o j i .  i 4 gv>. 44 no
5 p. 7 0  Kon., A-aHH. 4f h i o j i  12 ai°- 1 9 2  no 5 p. 1 0  
xon ., a je h . 4} m oi. 9  A®. 8  no 3 p. 45 koh., ajikh.
4  niOA. i 4  aio. 108 n o  4 p . 78 Kon., aahh. 4 ihójl. 
12 a 10* ^6 no 3 p . 80 Kon., aahh. 4 ihoji. 9 a®. 8 
no 2 p. 80 K.on., aahh. i 3J rnejt. i 4 ąh>. g ffn o  3 p. 
Go Kón , a^hh. 5 moji. i4  a®’. 54 no 3 p. 42 so n ., 
Aahh. 3 m o *  12 a®- >94 no 3 p. 4o xoń ., ajihh. 3 
niOJi. 10 A®- 80 no 2 p. 20 kOh., ajihh. 3 1110.1. g a®. 
56 no  i  p. 75 ko 11., aahh. a j m o i. i 4 a®- 62 no
2 p. 45 Kon., aahh. 2 j  moji. 12 a»- 252 no Y, p. 
3o Kon.» AJinn. 2 j  m o i. 10 flio. 48 no 1 p. 19 icon., 
Ajihh. 2 moji. 16 a®. 76 no 2 p- 80 icon , ajjhh. 2 
moJi. i4  a®’ 56 no 2 p. 3o x o j i .? ajihh. 2 nfóJi. 
ja  A®* 964 no 1 p. 3o iron., AJ111®  2 moji. 10 a®- 
372 no 1 p. i5  Kon., ajihh. iJ ihoji. i 4 a®. .i64 no 
x  p. 32 Kon., ajihh. hioji. 12 A®. 36 no 1 p .— 
yJocoks  aJ!hh. 4 j  c a * , m ap. g a®, moji. 21 a®. 208
5 p. 5o Kon., aahh. 4  nroH*e ump. m o i. 2-j a®. 
26 no 3 py6., aahh. 4 m ap. 9m o ji. 2 a®. 88  2 p. 
60 Kon., ajihh. 3 m ap. 9 moji. a j  a®- 80 no 2 p. ,3 k. 
Aahh. 2 l  inap. 9 mby. 2} a®. 2°8 no 1 p. 80 Kop.— 
j Spycjcoez cocnoebtxz\ ajihh. 3 mo.a. 5 /noSsa 34 no 
i  p. i 5 xon ., ajihh. 2 moi.. 5 a®. U 2  1101 py6. 10 
xon . —. jK e jie sa  nemBeporpaHHaro i 64 nyAa H 4 
^jyiiina no 10 p. 5o xon ., 3a nyAi> noitocnaro 25 
nyAa h  26 ^>y. no 8 p. 65 xon . 3a nyAB — X'eo3ĄeiL 
omh a®Xmobbixb 4 ,8g6 n o  6 p. 3a cohihio 6uih 
ATOumobbixb 1,100 no 5 p. 10 Kon. 3a conmio y bojibh 
ConeKB 076 no r ,p . 65 xo n ., tAhh&i xyb. ca * . 181 
no 54 p. 5o KOn., M0xy xy6. ca * . 5o no 6 p., c£)a- 
ihhhb ajihh. 10 *f>y. mon. t (J>yma Kop-b 35 no [6 
ao Kon., <£aiHHHHBixn xojibcbb ajihh. 4 (Jiy. mon. 2 
Aio- Kon-B i 3 no 2 p. 60 xón., k3mhh xy6 . ca * . 
12 no 76 py6., AySy Mejncaro bo3o b ł 21I10 60 xon ., 
cajia CBHEaro (JjyHtnoBB i 45 no 25 xo n ., CMOJibi 
seA epn 192 no 1 p . 60 xon ., n ecx y  xy6. ca * . 24 
n o  25 py6jieK, aoookb aJ!hh. 3 j ca* . lunp. 9 moji. 
S i  A®HMa 48 no 1 py6. 7 8  x o n .— /KejLaroipii n- 
M itniB  HBHniBCH BB I'opOAB CjLOHHMB OB 3aK0HHBXMŁ
3aaorOM̂ > b ł  Kanpejiapiio IIojiKOBHHKa P ee3e hjlh 
rpaACxyio TioAHpiio.

IIojiKOBHKKb Eeeae.

L i c y t a c y  a.
1 Hząd CESARSKIEGO UniwersytetuPFileńsiie-  

go podaie do publiczney wiadomości, Łe. wypuszczać 
będzie przez licytacyą we dwónastolelnią dzierżawę, 
dobra BeidzieŁ t położone w Gubernii Grodzień-

skiey powiecie Kobryńskim , składni ące się z fo l­
warków : Beżdzieża, Hołowczyc, Drobot i Czabu- 
jowki. Licytacya odbędzie się we trzech terminach/  
pierwszym 22 •> drugim 24 i trzecim 26 kwietnia 
bieżącego roku. Warunki do kontraktu, inwentarz, 
śkazki i summaryusz intraty są do przeyrzenia W 
Kancellaryi Uniwersyteckiey. Życzący stanąć do 
licytacyi obowiązani będą złożyć prawną ewikcyą* 
równą dwóletniemu dochodowi. Roku i 83o dnia 
3 o marca. /

Se kr. F. Mierzeiewski.

1 Sąd Ziemski Pin Wileńskiego z powo­
du nieiawieiua się uprzednio ambientow do ua- 
byoia domow w mieścia W ilnie pod N. i 55z 
i s.553' położenie maiąeych, po Janie i Kata­
rzynie Chodasewiozacli na satysfakcyą ich wie­
rzycieli przeznaczonych, postanowił nowo ter­
miny ^licytacyi na dzień i 4, drugi 16 i trzeci 
ostateczny 19 miesiąca apryla teraźnieyszego 
roku. Zatem życzący wiecznością nabydż wspo- 
mnioue domy z przynależnym do onych obsza­
rem gruntów, raczą iawić się o godzinie 3ciey 
po południu na terminy wyżey przeznaczone do 
Izby Sądu Ziemskiego Wileńskiego, gdzie inwen­
tarze i warunki przedaży w każdym czasie żą- 
daiącym b§dą okazy wane. Dat. r. i 83o marca 
28 dnia. Sędzia Ziem. W ilcu. Jan Pisanka.

Publiczna przedaż.
v Rada Opiekuńcza Moskiewska CESAR­

SKIEGO Domu Wychowania ninieyszem pow­
tórnie ogłasza, iż w  niey będzie się przedawał 
z aukcyynego targu oddany na ewikcyą za uchy­
bieniem terminu nieruchomy maiątek Sukcesso- 
row zmarłego Kollegialnego Assesora Jana Grze­
gorza syna Bohdanowicza w Wielizskim powie­
cie Gubernii Witębskiey, części Pczelińskiey we 
wsiach: Kasiłowie 5 i , Pczelinie 5 5 , Masieie- 
wie 4o, Zadorożie 34, Zamoszyszcze 55, Części 
Agryzow^skiey, we wsiaćh: Gryszewie 35, Tru- 
bnikowie.22, Andreiewskoy z 70— 71 w ogóle 
5 6 1 dusz, iakowy maiątek przedaie się z naro- 
dzonemi po rewizyi, ze wszelką przynależącą sig 
do niego ziemią i wszelkiem ha niey zabudowa­
niem tudzież z przelewem długu Rady kto ze­
chce podług dawnieyszego świadectwa na pra­
widłach 1828 rokti lutego 11 dnia w Moskic 
skich gazetach pod N. 12 publikowanych; tar­
gi nazuaczaią się: pierwszy 12, drugi 16 i trze- * 
ci 19 dnia iunii i 83o roku. Zaczem życzący 
kup ić zechcą przybyć do Rady Opiekuńczey na 
pomienione targi na 10 godzinę zrana , podpi­
sy wać się zaś do targów codziennie wyłączywszy 
dni uroczyste. Marca i 4 dnia i 83o roku.

Expedytor Strasznikow.
Expedytorski Pomocnik Pomerancew.

1 Mińska Izba Powszechney Opieki ninicy- 
szóm ogłasza, iż w niey przedawać się będzie z 
aukcyynego publicznego targu oddany na ew i­
kcyą za uchybieniem terminu murowany dwu 
piątrowy dom Starozakonnego Szmuyły Danowi- 
cza Prorokowa, oceniony w niepalnych matery- 
ałach 5o5oo r. aśsygnacyami położony w  mie" 
ście Mińsku na Wysokim Rynku. Dla czego na*



znaczono terminy do targów a mianowicie: pierw­
szy i3go, drugi i6go i trzeci 2ogo dnia mca 
czerwca teraźnieyszego i 83o roku. Życzący ku­
pić dom ten mogą przybyć do Izby pomienio- 
nych dni na posiedzenie i przeyrzeć w niey prze- 
dawanego domu inwentarz. Marca 26 dnia i 83o 
roku. , v

Mińskiey Izby Członek i Kawaler Samuel 
Kostrowicki.

W  obowiązku Sekretarza W.Karabanowicz.

1 Od Mińskiey Izby Powszecimey Opieki 
nioieyszem ogłasza się:

lód Iż w niey przeznacza się na przedaz 
z aukcyynego publicznego targu, oddany na e- 
wikcyą za uchybieniem terminu nieruchomy 
maiątek o b y w a t e l i  Lipskich, położony w Ihu- 
toeńskim powiecie Mińskiey gubernii Serhieie* 
wicze zowiący się ze 169 włośeiańskiemi męzkiey 
płci duszami, na których liczy się długu do 
8000 r. srebrem. Dlaczego naznaczone będą te r­
miny do targów za cztery miesiące o d  poź- 
pieyszego wydrnkowauia ninieyszego ogłoszenia 
W gazetach.

are Że w niey przezuacza się na przedaż 
* aukcyynego publicznego targu oddany na e- 
Vikoyą za uchybieniem terminy murowany dwa* 
piątrowy dom obywatela Dawida Rauszniuga, 
położony w mieście Mińska , na którym liczy 
«ię długu tey Izby 1000 r. srebrem i 2000 r. 
a8sygnacyami. Dla czego naznaczone będą ter­
miny do targów za cztery miesiące od poźniey- 
8Łego wydrukowania ninieyszego ogłoszenia w 
gazetach. Marca 26 dnia i 85o roku.

Mińskiey Izby Powszech. Op. dożywotui 
Członek Samuel Kostrowicki.

W  obowiązku Sekretarza W.Karabanowicz.

^ 4  r e n d  a.
1 Od Wileńskiey Izby Skarbowey ogłasza 

się, iż skarbowe maiątki: Starostwo Bobty dzier­
żawa Wilczatowo w Kowieńskim, a dzierżawa 
Pożońście w Upitskim powiecie położone, prze- 
znaczaią się do oddania w arendowną dzier­
żawę z publicznych targów w tey izbie n g ° , 
12go i i4go dnia następuiącego miesiąca kwie­
tnia teraźnieyszego i 83o roku odbyć się ma* 
iących, iakoto: Bobty od i2go tegoż apryla do 
i 84o, Wilczatow do i 84i roku a Pożońście 
Ha 5o lat na kondyoyach, o których na począ­
tku targów objawiono będzie. Dla tego życzą­
cy targować się o te maiątki, zechcą przybyć 
w naznaczone terminy do tey Izby sami, lub 
Wysłać plenipotentów z pewnemi ewikcyami od- 
powiednemi dwuletniey intracie wyliczoney z 
tych maiątkow , o które targować się będą. 
Marca 29 dnia i 84o roku.

Sowietnik Kotkowski.
Gnbernialuy Sekretarz Szymanowski.

D o  D z i e r ż a w y .
1 Opieka Szlachecka Powiatu Oszmiań- 

skiego ogłasza, że stosownie do swey rezolucyi 
^  wypełnienie Ukazu Sądu Głównego W ileń­
skiego drugiego Departamentu nastałey, w  za­
miarze spiesznieyszego uspokoienia zaległości 
skarbowych, na maiątku Holszanach Obywate­
la Żaby policzaiących s ię , wypuszczać będzie 
y  dniach 17 , 1,9 i 23 kwietnia b. r. tęż ma- 
*ętność z publiczuey licytacji w  iednoroczną

arędę. Życzący zatem wzięcia tey arendy, ze­
chcą się z prawnemi ewikcyami na oznaczone 
termina w Szlaclieckiey Powiatu Oszmiańskie- 
go Opiece iawić*

Zastępca Marszalka Chorąży Jan Szczepa- 
nowicz.

Sędzia Ziemski P ttu  Oszmiau. Józef Bu- 
katy. f ^

Ignacy Zakrzewski Pisarz Ziemski Pttu 
Oszmiań.

Sekretarz Antoni Wołłezaski.

1 Roku i 83o marca 28 dnia Rada m iej­
ska Wileńska ogłasza, iż z przyczyny nieiawie- 
nia się ambientow na uprzednie term ina, na­
znaczone dopiero zostały powtórne termina, ia- 
ko to: g, 10, 11. na lieytacyę i i 4 następuiące- 
go miesiąca apryla na przetarg w celu odda­
nia w trzyletnią arędowuą dzierżawę domu Rey- 
zera w Wilnie pod N. 262 sytuowanego, w lako­
wych terminach raczą iawić się do Izby Rady 
teyże życzący areudować ten dom.

Onufry Nowacki Prezydent R. M. W* 
Pismowodoa Marcin Pozlewicz.

Doniesienie Tea tra lne .
1 Od kilku miesięcy będąca w ńaucć wiel­

ka historyczna Opera SROKA ŻŁODZ1EY na 
Benefis JPani Skibińskiey z szczególnieyszera 
przygotowaniem i wystawą oraz z dobranemi 
Chórami i powiększoną Orkiestrą w krótkim cza­
sie daną będzie. Znawcy i lubownicy muzyki 
niezaprzeczeuie uznaią tę piękną Operę za ar- 
cy dzieło sławnego Rossiniego. W ilno dnia 27; 
marca i 85o roku. >

Wolno drukować. Policmeyster Clirząstowskh

S ą d y  Exdywizorskie.
1 Sąd Taxatorsko-Exdywizorski dekretem 

Remmissyynym Sądu Głównego Grodzieńskie­
go 2go Departamentu w dniu ig inlii 1828 roku 
ferowanym dla podziału między JOO. Michała 
Półkownika , Mikołaia Porucznika Woysk Pol­
skich i Franciszka braci Xiążąt Radziwiłłów* 
sukcessorow zeszłych Mikołaia i Franciszki z 
Graffow Butlerów rodziców i Karola brata Xią- 
żąt Radziwiłłów , dóbr Jaworu, Żyrmun, Biel-5 
ska i Deynowa , oraz dla usatysfakcjonowania 
dłngow antecessorskich, przez samychże roz- 
prawniącycb się Xiążąt i przez ich brata zeszłe­
go Karola na pomienione dobra zaciągnionych 
przeznaczony , uwiadamia iż po kilku ziazdach 
miał zamiar w teraźniejszym zebraniu się przy­
stąpić do ukończenia ostatecznie działowey i  
rozbiorowey sprawy ; leoz dla ważnych przy­
czyn w dekrecie dnia dzisieyszego ogłoszonym 
wyrażonych ieszcze ieden odkład do dnia 22 
inlii teraźnieyszego i 83o roku nastąpić musiał; 
iż Sąd Exdywizorski w oznaczonym terminie 
postanowił przybydź do maiątku Żyrmun w po­
wiecie Lidzkim położonego i do dnia 5 augusta 
słuchać głosow i przyymować wniesienia od stron 
względnie massy rozbiorowey interessowanych 
czynić się mogące , a w dniu oznaczonym wziąśe 
nieodmiennie sprawę w namowę czyli zamknąć 
Izbę Sądową , iż w razie nie złożenia do kau- 
cellaryi tego Sąda przed zamknięciem Izby, pa­
pierów odnoszących się do kategoryow iakie na 
dotychczasowych ziazdach przez kredytorów i 
ich plenipotentów wnaszaue były , pomieniouo

)3(



kategorye z jednostronnych dowodow od massy 
k reda lney  zaprodnkow anych opiniiowano będą, 
iż należności i pretensye uieprzychodzących prżed 
upłyniehiem powyższego term ibu  k redytorow , 
ammissyi czyli Wiecznemu upadkow i stosownie 
do Remmissy Sądu Gł. u le g n ą , iż nieźważaiąć 
na czyiekolwiek opóźnienie lub hicstanność Cał­
kow ite  dzieło rozbiorowe taaśsy X X ą t  R adzi­
w iłłów  skohkludow anem  zostanie , iż na cel b- 
p łńty długu bankowego , zaległych podatków i 
p rocentów  duchowieństwu zadetermiiiowańo 
wypuszczanie w arędę  iednotoczną prZez p u ­
bliczną licytacyą więcey dającemu od daia i i 
aprv la  bieżącego i85o roku  dóbr Zyrmuriskich 
w Lidzkim i Jaworskich w powiecie Słonimskim 
po łożonych , w  o g u le , lub  fo lw arkam i;  iż do 
odbycia licytacyi czyli ak tu  zadzierżawienia 
dn ia  11  apryla  tegoż roku  w mieście Lidzie W 
kańóellaryi Sądu Ziemskiego powiatowego prże- 
zhaczeni Są urzędnicy tegó Sądu Bal kie wież i 
Adamowicz , z k tórych  pierwszy ha dobra J a ­
worskie , a drugi na dobra Źyrihuiiskle Wydać 
k o n tra k ta  maią władzę, iż hakonieo o id tra tach  
pomieniouych dóbr i o w arunkach  ha iakioll za- 
arędowanio maiątkoW n a s tą p i , każdy z kón» 
trahen tow  do wzięcia dzierżawy, zainformoWaĆ 
się u  wyrażonych u rzędn ików  bliskó miasta p o ­
w iatow ego L idy zamieszkałych może. Działo 
się w  Zyrmunach dnia 2 4 m arca i83ó  roku.

Dominik Butkiewicz b. chofcąży P tu  Lidz. 
i  Exdywizor.

E d w a rd  Adamowicz Prezydent Ziemski Lidz; 
E xdyw izor.

Antoni Andrzeykowićz Ekdyw izbr;
R egent W incen ty  Janow ski Radca HoubroWy;

i  Sąd Exdyw izorski za Remissą ŹiethSką 
P t u  Upit. d la  domierzenia satysfakcyi kredyto- 
rom W .  Józefa W o łk a  Sędziego b. JŚiem, tegoż 
pow ia tu , do m aiątku Giniatyri w Powiecie tym ­
że leżących p rzybyły , kom portacyą dóktimeh- 
tow  przez strony  dnia i  mdia tego to k u  w 
Kanoellaryi Ziem. Upits. spełnić Się maiacą prze­
znaczył; wstępną czynność załatwiwszy, rozprd- 
w ę  ostateczną w mieście PonieWieżu odbywać 
się maiacą do dnia  trzeciego czerwca terażtts 
i8 3 o  toku , pod źasttzeżehiem ammissyi na hie 
obiawione stosunki, odłożył; o ozem Wiadomość 
w  Gazeoie K uryerk  L it t .  zamieścić postanowił. 
W  Giniatyniach r. i8 3 b  m arca ig  dnia.

Antoni Jankiewicz Prezyden t Zietn- tfp ib
Apolinary  Raczkowski Sędzia Ziem. Upit.
Adabt Jasieński Sędzia Ziemski Upitskh

P  ó z  te w .
i  ŃIK.OŁAY Pierwszy z Rożćy Łaski IM ­

P E R A T O R  i Sam owładzca Wszech Rossyy etc. 
eto. etc.

W a m  J W .  A lexandrow i ilińskiCMu B. D* 
P . O. Ignacemu Turzańskiemu; summę n. W , 
Michała Łubkówskiego ii siebie maiącyui, p ra -  
ćowitey  Annie Jakubow ey  M; O. oraz W . M i­
chałow i Ocbycińsktemn A- Z. Oj exekutoreih 
testam entu  nieprawnego mianuiąóetnU się, ha­
konieo Felixowi Dobkowskiemu b ra tu  poWo- 
dow  od la t  kilkunastu do powodow hie żgła- 
szaiącemu się, pozwanym & Osób dóbr i sum ta 
ogólnie wszystkich, stawić się przed Sądem Ziem­

skim P ow ia tu  Ostrogskiego, za przypadhietiiefił 
sprawy hiuieyszey na kadencyi Sto Trzech R ró l-  
śkiey przykaziiiemy, a to na praw he wezwanie 
W W .  W ik to ry i  Dubko wskiey Panny , i Joari- 
hy ż Łubkowskich Szablowskiey wdowy śiośtr; 
braz A lexandra Łmbkowskiego brata, powodów; 
k tórzy do praw a sprawiedliwości, oraż dó praw 
kraiowych , i innych dow ódow  ćzasri sprawy 
złożyć Się miauych Schyliwszy się W  W . poźy- 
waią , a naprzód W .  T. W .  Ochyciński exekti® 
iofem testamentu iiióprawhego iakhv przeż tu 
W . Michała Łubkowskićgo b ra ta  pów odow  zo- 
s tawionego, Aktom właściwego PoWialU dotąd  
w roku  ieszeże 1823 uiezaiaWionCgo, bydź, się 
miauuiący; do osobistegó w Sądzie Stawienia się 
i żłóżeuia chócby pod ścisłością przysięgi; oWe- 
go tb pisma testamentem nazwanego w orygi­
n a le ;  ż którego gdy to hayprzód odkryto  zo­
stanie . ze Uiegdy W ; Michał Łubko Wski kóil- 
btąb życie z udard  apoplejtyyticgo, hie był zdol­
ny  n a w e t  przed wszystkim spowiedzi tey to 
pierwsżey powinuości każdego tbrzfeściahina ód- 
bydz; ihógłzó tenże słaby bydż natenczas tyló 
przytomny hzeby pamiętał o dyspóżycyi m aią t­
ku  swoiego, będąc pewuyrii, Je hie maiąc żony 
i d z ie c i ; naybliżsi z porządku kreWui b ra t  i 
Siostry tSkową óbiąć powihni; ale tu  gdzie po- 
żniey na bonto iego luż śmiertelnego pismo ia -  
koweściś zostało przeciwko prdWd utworzone; 
gdzie ani s tyl iego, ani fęka  W piśmie użyta; 
ani tez przed aktam i , lub  przynaytaniey ie- 
dnym urzędnikiem, a UaWet 1 nie prZy óbed® 
hych świadkach zdziałane ; aktom właściwtegri 
pow ia tu  w  czasie na to Zamierzonym nie za® 
iaWiohe; a  pomimo tego iesżcZe t  rozporźadze® 
hia samego naWet Widać, że obcy człowiek ia- 
kiś wolą ouego rozrządzał, kiedy tak i  obra® 
zą deżde rodzinnych (które ieŚli kiedy; to  ie- 
dytiie przed zgonem) w  fca}ey okazałości , k a ­
żdy SchodZąby z tego świata Odkrywa; hiezha® 
iorny naw e t  interessoW familiynych ; z obra/.ą 
p ra w a  tuż pismo pisząc; taaiątećzek ten do CU® 
łey familii należny; a przóz tegoż niegdy b ra ­
ta  pow odów  wy windy kowany, iak to z listoW 
Zeszłego ż tego świata Michała Łnbfcowskiegd 
ókazuie Się; z ontego część Sumki to iest; złot. 7 od;
dla  sławetoey Anny Jakubow ey w Usługach będą-  
bey, która Za życia go niszcząc, a zaś kapitalik po­
wyższy ł ł ł .3ooo ,u  powyższych osóbzuaydhiacy się
dla  dzieci iakichściś zapisał, o reszcie Zaś rema® 
hentachpozostałych n icn ie rźek łj  Takib tedy pi­
smo testamentem nózWane.w czasie silney słabości 
iego bez Urzędu i św iadków przt,z obcą osobę 
lakąś napisane, bo Zupełnie WbreW Uozuć w ła ­
ściwych i ź obrazą p ra w  Sporządzone ; lak  to 
obszernie wniesieniem obięto zostanie, te  szeże® 
tern Skassowawszy; całego spadku p 0  ohymżó 
W .  Michale Łubkow skim  pozostałego, pow o­
dow  iako uayblizszych kreWnych i p iaw ych na® 
stępców za właścicieli przyznać, i dla tego Sum® 
my powyżey wytknięte wraź * procentami za- 
ległemi powodom zapłacie poleoić, winnych u- 
k a ra ć ;  za sprzyczynienie powodowi tyle Ubyt­
ków, One Wraz z poszlihami i za papier Zasą­
dzić. Pisań W Ostrogu dhia 2 stycznia i 8 3 o t ;

DozWala Się drukow ać, W ildo  l83ó  d. *9 
marca- Cedź, L; Borowski.
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W ilno dnia 01 Marca v. s. i83o roku.

O ś  w i a d c z e n i e .
i  E xcerpt z Protokułu Ziemskiego Pow ia­

tu  Sieńskiego oświadczenia, roku i85o męca 
marca ig  dnia stronie potrzebuiącey pod pie­
częcią urzędową wydany.

Oświadczenie imieniem moiey matki P etro - 
nelli z Szantyrow Jacyniney Szambellanowey b. 
Dworu Polskiego i iey syna niżey podpisanego u- 
mieszczani wAktach;śmierć oyca moiego zostawu- 
iąc los nasz w naynieszczęśliwszem położeuiu , 
daie uczuć tem  więcey nasze nieszczęście, ze in- 
teressa pozostałe przechodzą możność uczynie­
nia wierzycielom przynalezney satysfakcyi; wia­
domo powszechności, iż za dług skarbowy ma­
jątek Alexandrow z 2 8 6  duszami z publiczne­
go targu  w yprzedany, a wieś Tomaszonki ze 
swoią ludnością iest iedynym funduszem , na 
jakowym wszyscy wierzyciele opierać swą na­
leżność powinniby, lecz i ten mimo process w  
Sądzie Ziem. P ttu  Sieńskiego rozwinięty z JW . 
Podpółkownikiem Józefem Zbrożkiem, przez W . 
Nowosielskiego został zatradowany; niewiadomi 
ani osób wierzycieli, ani massy długów dokła­
dnie, dzisiay cząstkowie informuiąc się dostrze­
gamy, iż liczba onych przewyższyłaby wartość

całego iuż wyprzedanego maiątku; gdyby w ięc 
i nienarażać na próżne wydatki wierzycieli, i 
samym sobie zanoszącym takowe oświadczeni© 
zapewnić spokoyność, nieodstępną nayszkrupu- 
latnieyszego sumnienia; oświadczamy się iż ca­
ły fundusz, iaki tylko rów no ze śmiercią ś. p. 
Jozefata Jacyny oyca oświadczającego się pozo­
stał, na satysfakcyą wierzycieli ofiaruiemy, a po­
nieważ dla choroby obłożney nigdzie w ydalić 
się dotąd nie mogłem, przeto dzisiay zostawu- 
ię prośbę w Sądzie Ziem. Pow iatu Sieńskiegoj 
prosząc o wykomenderowanie z koła swoiego 
urzędnika, dla zrobienia przynależytego pozosta­
łości opisania; iakowe w  publicznych Aktach u -  
mieszczone, iaśnie ażdego poinformuie, że mat-, 
ka z synem iedynie 'ylko cierpień i łez zosta­
li sukcessorami; tysiąc ośmset trzydziestego ro­
ku marca trzeciego d n ia ; u takowego oświad­
czenia podanego na herbowym papierze, podpis 
zanoszącey one osoby, następny: Ignacy Jacyna.

Zgodziłem z Księgami Switkowski Tomasz 
Ziem. P ttu  Siengo Regent.

Dozwala się drukować. W ilno  i8 3 o  d. 2 9  

marca Cenz. L . Borowski.

O g ł o s z e n i e  p
R e p a r a c y  a.

2  Od Mińskiego Rządu Gubernialnego o- 
fjLsza się, iż w mieście Bobruysku zamierzono 
Wyrcparować mieski ostrog , za summę podług 
smiety wyliczoną 6g5 rub. 5o kop. assygnacya- 
mi. Zaczem życzący podiąć się takowey repa- 
racyi, zechcą przybyć na targi k prawnemi ewik- 
cyami do Mińskiey Izby Skarbowey na terminy: 
pierwszy 2 2 , drugi 23, trzeci 24 i dla prze- 
targu c5 dnia miesiąca apryla terażnieyszego i85o 
foku , gdzie za przybyciem objawione będą ży­
czącym; kondycye, śmieta i plan. Marca 21  dnia 
183o roku.

Mińskiego Rządu Guhernialnego Sekretarz 
1 Kawaler Felicyan Arcimowicz.

Stołanaczalnik Siemienow.

Zgubiona pieczątka z topazem.
2 Idący ulicą Trocką na Pohulankę, zgu­

bił w przeszłą niedzielę pieczątkę z topazem, 
dymowey farby , kształtu czworograniastego , i
* wyrżniętym herbem, opraw ną w złoto : kto- 
by takow ą pieczątkę znalazł, uprasza się zło- 
2yć ią w  Expedycyi xiąg szkolnych u JP . Mo- 
r itza: a ieśliby żąd a ł, odbierze nagrodę w arto ­
ści złota, w które sam topaz oprawiony.

W olno drukować. Policmeyster Chrząstowski.

Dostawa zbiegów.
2  Niżey podpisany, nabywszy wspólnie ze 

8xyą żoną, maiętność Peteszę w W ileńskim P o­
plecie parafii Rudomińskiey położoną , i ma- 

praw em  przedażnem zostawioną wolność 
poszukiwania zbiegów z pod tey maiętnośei, za 
“ Przednich oney dziedziców rozeszłych, których 
|cst liczba znaczna, a mianowicie: ze wsi Cze- 

anów, K arol Bałtromieia syn Azarowicz , w
* ‘egach od r. i8 t4  maiąey lat 3g; ze wsi N ie­

o r a z  2gi i 5ci.
dzwiedziów, Jerzy Michała syn Lutkiewicz lat 
55 w zbiegach od 1823 r., ze wsi Kotek, Sta­
nisław Pawła syn Paszkiewicz, lat 4y z żoną 
Ureznlą lat 34  w  zbiegach od 1817 r.; ze wsi 
Zarzecza Wawrzynieo Dominika syn Sadow­
ski, lat 34, w  zbiegach od 1812 r., Benedykt 
Symona syn Lukienowicz razem z bratem An- 
drzeiem zbiegli w i 8o3 r., Felicyan Piotra sya  
Czekan, w  zbiegach od i 8o5 r . } ze wsi Pod- 
górney Antoni Marcina syn W iszniowieoki zbiegł 
w i 8o3 r .; ze wsi Piktokańców Jakób Krzy­
sztofa syn Bortkiewicz, w zbiegach od 1812 r.j 
ze wsi Kowalów Maeiey Józefa syn Beynaro-; 
wicz, w  zbiegach od 1811 r.; z Zaścianku Prn- 
dziszcza, Józef Andrzeia syn Godlewski, lat 5j t 
w  zbiegach od 1819, Stanisław Józefa syn Ko­
złowski lat 26 zbiegł w 1815; z zaścianka W o ł-  
cznn Krzysztof Ludwika syn Iwaszkiewicz lat 
5o , żona Krzysztofa Maryanna , synowie iego 
Symou 26, Michał c3 lat, zbiegli w  i 8 i 5 r.. 
Uprasza tedy podpisany tych wszystkich, któ­
rzy mogą otrzymywać lab otrzymywali w y­
mienionych zbiegów, iżby onych do dnia 23 a* 
pryla idącego i 83o r. dzisieyszym właścicielom  
Peteszy dostawili , lob o mieyscn ich przeby­
wania zawiadomili, zaręczaiąc razem że ceniąc 
własną i obcą spokoyność , na otrzymujących 
a do zakreślonego termino dostawniących zbie­
gów, zrzekaią się ustawami na rzec* dziedzi­
ców wskazanych sztrafów i o wszystko w  spo­
sób naydogodnieyszy, rzecz ukończą w  domu.

W  imieniu własnem i żony moiey podpi- 
snię. Radca Stanu, Dziekan i Professor Cesar­
skiego W ilen. Uniwersytetu Aloizy Kappelli.

W olno drukować, 24 marca i 83o Michał 
Oozapowski Cenzor.



P r z e d a i  D o m u .
2 D o m  m u ro w a n y  o je d n e m  p io trze  p o ­

ło żo n y  p r z y  u lic y  S t  o S t e f  o ń s k i b y , p o d  N . 
■1220 za w iera ją cy  d z ie w ię ć  s ta n c y y , ze  sk le ­
p a m i, d w ie m a  s ia y n ia m i i s k ła d e m , z  g ru n ­
te m  sz la ch eck im  d z ie d z ic zn y m , ie s t do p r z e ­
darł ia  za  p o m ie rn ą  cenę■ K to b y  z y c z y ł  ta k o ­
w y  d o m  k u p ić , ra c zy  zg ło sić  się  do n iz e y p o d ­
p isa n eg o  w ła śc ic ie la  tego d o m u  ta m ż e  m ie -  
szka ią ceg o .

D y o n izy  K o sień ko •
D ua lno  drukow ać . P o lic m e y s te r  P o d p ó ł-  

hownik C hrząstow ski.

Przedaz Owiec.
2 W  maiętności Szumsku, o ©it pięć od mia­

s ta  W iln a  połoaoney, są do sprzedania mery- 
nossy owce i barauy z  czystey rassy (bo iuż 
•\v k i lk u  pokoleniach m arka0zami e lektoralnem i 
p o p ra w n e ) .  Na zaletę te,^ \.rzody, należy i to 
■wspomnieć, że pastwiska będąc górzygte i w y ­
niosłe, utrzymuiąc w zdrow ia uaylepszym, owce 
Sądnego zarodn chorob owczych nie zawieraią. 
K upuiącym  zostawnia się wolność wybierania 
z  całey trzody, te ze sztnk, które się podobaią, 
z  tem zastrzeżeniem, aby kupniący iednego m ar- 
kacza , b ra ł  owiec macior, trzy  lub i więcey, 
z  wolnością wyboru z całey trzody. Życzący naby­
c ia ,  mogą się ndadź  albo na mieysoe do maiętno- 
ści Sznmska,lnb też w Wilnie,powziąść szczegóło­
we. obiaśnienia o cenie i przeyrzeć dobrdć wełny, 
n  W .  Józefa Nowickiego zarządzającego pałacem 
X ią ż ą t  Ogińskich w mieście W iln ie  przy R u ­
dn ick ie j  nlicy.

Kazimierz Iw anow ski Pisarz P row en tow y  
jW Szqmsku.

W olno drakować. Policmeyster Chrząstowski.

S ą d y  E x d y w izo rsk ie .
2 Sąd  Taxatorsko - E xdy wizorski na roz­

dział funduszów zeszłego Ignacego W endorfa  
G enera ła  W oysk  Polskich między Onego k re -  
d y to ro w  i pretensorow dw óm a dekre tam i re-  
inissyyuemi Zierostwa Sluckiego, i rezolucyą Są­
d u  Głównego 2go Departam entu  Gnberuii Miń- 
ekiey przeznaczony , w  roku przeszłym 1829 
miesiąca decembra g dnia, do inaiętuości H ry- 
cewicze zowiącey się w  Gubernii Mińskiey w 
Powiecie Słuckim  położoney przybywszy , ad -  
ministracyą nad maiątkiem pod taxę  idącym 0- 
głosił, wymiar ziemi i inw entacyą  Kom orniko­
w i  przez się obranemu dopełnić polecił i po­
czerń kom portacyą wzaiemuą ku  złożeniu w 
K ance lla ry i  Ziemskiey Słuckiey na dniu 9 in ­
n a  i 83o roku' z persystencyą czteroniedzielną 
przy  wolney stronom kommunikacyi zadecydo­
wawszy, na ziazd pow tórny  swoiego Sądu, dzień 
4  8eptembra i 83o roku  przeznaczył; na iako- 
w y  term iu ażeby wszyscy kredytorowie , i 
p re tensorow ie  zeszłego G enera ła  W endorfa  z 
dow odam i swoich pretensyow sami przez się 
lu b  um ocow anych, iawili się sub amissione rei 
ostrzega.

Michał .Niepokoyczycki PodSędek*.
Sędzia Macicy Cepryński Ciekawy.
Beuedykt Bołtnć P isarz  Z. P -T .

Pozwolono d rukow ać , W iln o  dnia m ar­
ca i 85o roku , Cenzor J a n  B arkm ann.

P  o d  r  a  d  y .
5 R^zki Ekonomiczny Komitet dróg kom ­

munikacyi, ninieyszem wzywa życzących na t a r ­
gi w  nim i 4 i »5 dnia następującego męca 
apry la  odbyć się m aiące ; na  dostawę dla  I  
D y rek c ji  robot W indaw skiey  W odney  Kom ­
munikacyi 2,000 płóciennych worow, nieco n- 
żywanych, z przyięciern taniey objawioney po 
60 kopieiek miedzią za każdy ceny.

Sekretarza  Pomocnik Masłów.

3 Ryzki Ekonomiczny Kom itet drog kom­
m unikacyi ninieyszem wzywa życzących z pe- 
wnemi i dosUtecznemi ewikcyami, na  targi w 
nim i4 , i 5 i 16 dnia następnego męca apry la  od­
być się m aiące,dladostawy dla robot I I I  Dyrekcyi 
W indaw skiey  wodney kommunikacyi 2o5,? ku -  
bicznych sążni piasku grubego na kondycyaob, 
k tóre  przy tychże targach objawionemi by d i  
maią. Sekretarza Pomocnik M asłów.

3 Ryzki Ekonomiczny K om itet dróg ko m ­
m unikacyi ninieyszem wzywa życzących z pe­
wne mi i dostatecznemi ewikcyami na targi w  
nim i4 ,  i5 i 16 duia następnego męca k w ie ­
tnia odbyć się maiące na oddanie dostawy, dla 
odsypow około fortkametskiey damby, do 1,000 
kubicznych sążni dzikiego kamienia z przyięoiem 
uiżey objawioney z a n ie  ceny po 100 rubli  za 
sążeń. Jakow a dostawa i uskutecznić się po­
w inna na w arunkach , k tó re  przy tychże targach 
objawionemi bydź maią.

Sekretarza Pom ocnik Masłów.

3 Ofl Litewsko Wileńskiego Gubernialnego 
Rządu ninieyszem ogłasza się iż 7. przyczyny ob­
jawienia przez obywatela Kosobudzkiego poni­
żenia cen na utrzymanie w tuteyszey Gubernii w 
następnych trzech latach 22 pocztowych stacyy 
iako to; Trockiey , Jurborskiey , Rawdańskiey, 
W ilkiyskiey, Kalwiowskiey, Janiszskiey, Mesz- 
kuckiey, Radziwiliskiey, Bubiowskiey, Łuknic- 
kiey, Berżańskiey, Telszewskiey, Smołgowskiey, 
Piastowskiey czyli Karoliskiey , Dowgieliżskiey, 
Oszmiańskiey , Smorgońskiey, Zupranskiey, Ru- 
koyuskiey , Kamienno-Łohskiey , W ilenskiey , i  
Kowieńskiey. Na mocy przedpisania Litewskie­
go P. Woiennego Gubernatora i Kawalera od­
bywać się będzie w W ileńskiey  Izbie Skarbowey 
na te stacye, w kontraktowym czasie apryla toiest 
24, terażnieyszego roku  przetarg; zaczćm życzący 
zechcą tam przybyć na oznaczony termin. M ar­
ca 22 dnia i 83o roku.

Assesor Józef Szulc.
Sekretarz Jamont.

Naczelnik Stołu Piotr W olański.

P r z e d a z  D o m u .
5 Dom J W .  Barona Rozena na przedmie­

ściu Pohu lance  zawiera iący 6 pokoiów ze stancyą 
dla ludzi,  angielską kuchnią ,  spiżarnią,  p ra c zk a i -  
nią,  składem,  slaynią i dwiema wozowniami ,  lo­
downią , z Ogrodami f ruktowym i warzywnym 5 
s łowem ze wszystkiemi wygodami,  iakie ty lko  w 
gospodarstwie pot rzebne,  przedaie  się na wiecz­
ność za bardzo pomierną  cenę.

W o ln o  drukow ać. Policmeyster Podpól- 
kow nik  Chrząstowski.


